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Numer pojedyńczy kosztuje 8 


Telegramy Gazety Narodowej, 


(Tylko w jedne) częśći wczorajszego a 
meru drukowane. 


Wiedeń 1%. mle. Rada państwa 
przyjęła dziś projekt do ustawy, uchwa- 
lony przez I2bę panow co do prawa stron 
ząskarzanie urzędników Sądowych wraz z 
poprawka FOTĘ która rękojmię pań- 
stwową 2% SRČOWe czynności urzędowe są- 
dowych urzędników rozciąga i do nota- 
rjuszóW- Minister sprawiedliwości oświad- 
czył Seg] tej poprawce. Minister 
sprawiedliwości Przedkłada wniosek do 


nowej ustawy ot 3 t 
sięgłych. Worzeniu sądów przy 


Londyn 14. maja. Rząd oświad- 
Ea obu Tzbach, iż prezydent Grant 
SEA ZA BIĘ na ostatni projekt . angielski 
aspra „Alabamy, senat amerykański 
skie poufnie naradza się nad tym wnio- 

m, a rząd angielski od pierwszej 
i propozycji w praktyce się nie od- 
alti; spodziewać się należy Że przyjdzie 
9 Przyjącielskiego honoro wego załatwie- 
na całej sprawy. Na to oświadczenie o- 
ble Izby postanawiają do końca miesiąca 
Me poruszać tej sprawy. 


twów d. 16. maja. 


(Herszty rozruchów  bialako- bielskich. 
Sprawy bieżące.) 


Napróżno starały się niektóre wpływo- 
we pisma centralistyczne, jak Stara Presse 
wmówić w świat, że rozruchy bialsko-biel- 
skie są dziełem agitacji polskiej; napróżno 
odznaczonemi czcionkami to kłamstwo dru 
kowały, napróżno Teutonia  bialsko-biełska 
zapewniała 0 tem w telegramach. Prawda 
się okazała jasno. Niezawodnie udział w roz- 
ruchach brali i robotnicy polscy i padłi ofia- 
v4; niezawodnie czego nie zrujnowała w ich 
rodzinach zatwardziałość sobkowska kapita- 
listów niemieckich, tego dokona uwięzienie a 
następnie i skazanie ojców i braci — ale 
sprawcami były pruskie zawłoki, i ujrzało 
stę ZMuszonem to skonstatować nawet półu- 
rzędowe Biuro korresp. Powtarzamy tu list 
Czasu z Biały, a otrzymaliśmy podobną, ale 
skąpą wiadomość 1 my, i to samo pisze ko- 
respondent Nowej Pressy co do „Harmonii,* 
tylko, że osłania pochodzenie niemieckie te- 


O wychowaniu publicznem, 
Do 
nauczyciela wiejskiego w Galicji. 


List piąty. 
(© ckarakterge czyli woli.) 


Miłość i uczucj : 
gci, rozwinięte, rozszerzono. Rae] godno- 
ływem oświeconego 4 Tepai pod 
dwie podstawy e or gruntownej, p 
reśmy dotąd dostrzegli: jest jeszcze trze 
bez której dwie pierwsze ki ali ST 
trzecią podstawą en ci jest silna wo. 
U h chara ° ie 3 

Ta przeczuwam NATE a zk 
czytelnika, głos zadziwienia: €i dywidualno- 
kliśmy uważać za uwieńczenie Indywi arto- 
Ści człowieka, za sumę jego moralnej w: deń 
Ści.... jakoż więc podawać charakter za je 
tylko z żywiołów moralności? 

Skład naszej istoty, pod moralnym szcze” 
gólnie względem, jest tak skomplikowanym, 
a Zarazem tak misternym, że darmo, dzieląc 
ją na części, części te rozklasyfikowaćbyśmy 
pragnęli, przyznać jednej wyższość nad dru- 
SĄ, zhierarchizować je, „jeśli się tak 
wyrazić wolno. Trzy główne siły spotykamy 
w duszy naszej: myśl czyli rozum, uczu- 
Cie i wolę. Która z nich wyższa, która 
niższa? która z trzech innym rozkazuje? Są 
to pytania, które, zdaje mi się, długo jeszcze 
a bodaj czy nie na zawsze, bez jasnej a sta- 
nowczej odpowiedzi pozostaną. 

„ Rozumowi wprawdzie dotąd wielu przy- 
znaje berło władzy i panowania nad moralną 
Stroną człowieka. Poniekąd i my się na to 
zgadzamy, ale z wielkiemi zastrzeże- 
Liami... Rozum, w istocie, jeden ma sa- 
mowiedzę, wiedzę o sobie, podczas gdy uczu- 
Cie i wola, gdyby nie rozum, który im i so- 
bie przyświeca, mogłyby działać, przejawiać 
Się tylko instynktownie. W tem tych dwojga 
niższość niezaprzeczona. Ale z drugiej stro- 
ny, czemże byłby rozum bez uczucia? jakże 
prędkoby zasechł i stał się bez zetknięcia 
możebnego z żyjącym, rzeczywistym świa- 
tem... Przypatrzmy się ludziom, co pod po- 
zorem, iż chcą tem istotniej wyswobodzić ro- 
zum, przygnębiają w sobie uczucia, ażaliż 
nie stają się chodzącemi formnłkami, 
obojętnemi na Świat, obojętnemi dla świata, 
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We Lwowie, Czwartek dnia 16, Maja 1872. 
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go Towarzystwa. Piszą z Biały do Czasu 
pod d. 12. bm.: 

„Przed miesiącem zawiązało się w Biel- 
sku stowarzyszenie robotników „Harmonia,“ 
które dotychczas miało dwa posiedzenia. To- 
warzystwo to zawiązane zostało przez nade- 
słanych z niemieckich prowincyj agitatorów 
a szczególnie z Jaegerndorfu i Reichenbergu 
i zostawało w ścisłym związku z  towarzy- 
stwami niemieckiemi internacjonału. Jestto 
fakt już dowiedziony, albowiem w dniu wczo- 
rajszym znaleziono u kasjera towarzystwa 
wzmiankowanego w Bielsku przy odbytej re- 
wizji pisma kompromitujące to towarzystwo, 
a między innemi protokół posiedzenia tajne- 
go z dnia 5. bm., który urywkowo był spi- 
sany; zawiera 
powstania robotuików, gdyż na czele znaj- 
duje się napis: Arbeiter - Aufstand z taje- 
mną cyfrą — są w nim zdania niewypełnio- 
ne, między innemi: Fenster einschlagen Mi- 
litär schiesssen i podpisany jest prawdopo- 
dobnie przez członków komitetu pod przy- 
branemi nazwiskami. 

Zdaje się więc, że niemieckie towarzy- 
stwo „Harmonia“ było sprężyną pożałowa- 
nia godnych zaburzeń u nas. Zawiązało się 
ono i powstało w Bielsku, gdzie : z zupełną 
swobodą wobec policji miejskiej, której Się 
zachciało rolę liberalną odgrywać, i która w 
ostatnich wypadkach głowę straciła, silne ko- 
rzenie zapuściło. Nieszczęście chciało, że 


Bielsk dotychczas był jedynem miastem w. 


Mustrji, które miało najobszerniejsze przy- 
wileje w prawach wykonywania policji miej- 
scowej, statutem potwierdzonym zastrzeżone, 
tak dalece, że starostwo nie mogło nawet 
komisarzy swoich na posiedzenia stowarzy- 
szeń wysyłać i nad niemi czuwać, i podczas 
gdy starosta bielski tcelegrafował do na- 
miestniectwa w Opawie o groźnem położeniu, 
to burmistrz ze swej strony dał równocze- 
śnie przeciwną odpowiedź, w skutek czego 
wojsko, które w Cieszynie już na kolej wsia- 
dało aby do Bielska przybyć — w Cie- 
szynie zatrzymane zostało. 

Ogólnie okazał się magistrat tak w Bia- 
łej jakoteż w Bielsku niedołężnym, i tylko 
staroście z Bielska i zastępcy starosty z Bia- 
łej zawdzięczyć należy, że miasta te nie po- 
niosły większej klęski. 


Fo co dzienniki niemieckie 0 namiest- 
niku Szlązka Summerze piszą i co niektóre 
niemieckie powtarzają, jakoby on tak wiel- 
kie zasługi w uśmierzeniu powstania tutaj 
położył, jest tendencyjnym fałszem; 0 tyle 
tylko jest prawdą, Że przyjechał na kilkana- 
ście godzin do Bielska, gdzie był na obie- 
dzie u księcia Sułkowskiego, i że chociaż po 
niewczasie, wykonanie policji miejscowej w 
Bielsku starostwu poruczył. 

„Magistrat w Białej okazał się wobec 
groźnej sytuacji tak dalece nieporadnym, że 
nawet odezwy do mieszkańców nie był w sta- 


jeśli się w nich — co zbyt często bywa — 
na miejscu przygłuszonych uczuć, nie rozpa- 
noszą, nie rozbrykają zwierzęce namiętności? 
Człowiek, człowiek z pełnią życia w piersi, 
albo zwierzę, albo sucha formułka!... 
Między temi trzema tylko jest wybórg i to 
jeszcze chodząca formułka najrzadziej 
się zdarza, tak, że prawdziwy dyllemat się waży 
pomiędzy człowiekiem godnym tego 
imienia, a myślącym zwierzem, gdy 
posiada rozum, przy braku ludzkich 
uczuć. 

Zkądinąd także, jakżeż silny wpływ u- 
czucia na samo funkcjonowanie rozumu... 
Inaczej się rozumuje, jak to mówią, na zi- 
mno, a inaczej pod wpływem uczucia; ai 
rodzaj uczucia, w którem się rozumuje, pię- 
= niezaprzeczenie na wynikach ro- 
pod ER odtłacza, Inaczej się rozumuje 
czej pod wj, Tozrzewnienia i litości, a ina- 
zrozumiałe ty "Fm zawiści i gniewu... Nie 
wda przecież jęgę Pozór, w teorji, bo pra- 
tylko widzieć owinien s aj rozum zawsze ją 
bie potrzeba, że nawet m, epp Pomnieć so- 
zrobiona metali, jak zwykły EAE pieczułych 
czej funkcjonuje pod wpływem cja zp; ma- 
inaczej, gdy ją mróz dociśnie,,, Dlatage > 
zegarmistrze zmuszeni byli „obmyśleć kimi 
pensatory, coby równoważyć mogły różne 
wpływów tych na regularny chód zegarka 
skutki... W duszy ludzkiej, tym kompensato- 
rem jedynym, co zdolen przybiedz rozumowi 
w pomoc przeciw zbyt rozgrzanemu uczuciu, 
jest posłuszna rozumowi wola... Wolą 
tylko rozum rozkażać zdoła uczuciu i rze- 
czywistym panem pozostać, nietylko w du- 

i le i u siebie nawet, w domu, 
szy człowieka, 2 lieig Rz iae 
o czem będzie w następnym "cie, przy 5Ze 

śl rozbiorze władz umysłowych... Wola 
> mask oskromić zdoła złe 
także, jedna tylko, Pí 
chcie i namiętności cielesne — rozum Z 
niemi bezpośredniego zetknięcia A ża- 
dnego i żadnego bezpośredniego wp sA: 
na nie wywrzeć nie mocen... Z tego punktu 
rozważane, rozum, wola I uczucie są 
doskonałą pomiędzy sobą trójcą i dusza 
człowieka jednością w trzech objawach. 
Jeśli w składzie trójcy tej jest jaka hierar- 
chia — bogiem-pjcem w niej będzie niezawo- 
dnie rozum; ale jak Bóg-ojciec sam, wedle 
dogmatu chrześciańskiego, nie jest Bogiem, 
tak i duszy naszej nie stanowi rozum Sam... 

Rola woli, w składowym organizmie na- 
szym jest tem ważniejszą, że ona jako 0r- 
gan wykonawczy duszy jedna bezpo- 


on prawdopodobny program : 


nie zredagować, i dopiero zastępca starosty | wie pisemek prowincjonalnych umieszczają 


p. Salomon takową w obu językach zreda- 
gował i ogłosił, Okazał on też niezwykłą e- 
nergię i czujność; przez trzy bowiem noce 
uie sypiał w domu, przebywając w urzędzie, 
i wszyscy urzędnicy starostwa byli też na 
nogach. Nie mogą więc nam zarzucić Polni- 
sche Wirthschaft, gdyż cały pasztet wylę- 
gnął się wśród Niemców i przez nich. Ró- 
wnież zawdzięczamy p. Salamonowi, że przez 
trafne i na czasie będące energiczne dyspo- 
zycje nie dopuszczono w nocy z dnia 7. na 
8. robotników z Bielska do Białej, albowiem 
w pierwszej chwili ściągnięto w braku woj- 
ska posterunki żandarmerji z Kęt i Oświęci- 
ma, obsadzono niemi najważniejsze i zagro- 
żone punkta a szczególnie most z Bielska do 
Białej prowadzący, gdzie się odznaczył wach- 
mistrz Żandarmerji z Białej, gdyż ten z na- 
rażeniem Życia z kilkoma tylko Żandarmami 
wzburzone tłumy, które już zniszczenie kil- 
ku fabryk i ulic w Bielsku uskuteczniły, na 
moście zatrzymał i do Białej nie przypuścił. 
Wtedy rzuciły się tłumy rozjuszonych robo- 
tników pod przywództwem agitatorów przez 
przedmieścia bielskie do wsi Leszczyn, gdzie 
w fabryce Strzygowskiego 1,300 szyb wybili. 
Szczęście, że pp. Strzygowscy zawczasu do 
piwnie się schronili, gdyż inaczej nietylko 
mienie ałe i Życie ich byłoby narażonem. 

W końcu nadmieniam, że śledztwo już 
rozpoczęte : prokuratorja bowiem krakowska 
zesłała p. Brazuna z Krakowa, a cała spra- 
wa poruczoną jest sędziemu Śledczemu p. 
Chitremu.* Pzza 


Niestety, aż nazbyt rychło spełnił się 
nasz domysł, w jakim celu puszczono w Pe- 
ster Lloydzie pogłoskę, najprzód, że delega- 
cja polska się zaprzyjaźni z nowym planem, 
a następnie, Że już się zaprzyjaźniła. Oto 
czytamy w Nowej Pressie: „Duchy parla- 
mentarne zajmuje przedewszystkiem sprawa 
galicyjska. Wiadomo, jak przychylnie nowy 
plau przyjęli posłowie centralistyczni; mini- 
sterjum otrzymało też nań zezwolenie koro- 
ny; a co do posłów z Galicji, to wobec mil- 
czenia pism galicyjskich zapewne znajdziemy 
odbicie się ich zapatrywania w następują- 
cych doniesieniach Pester Lloyda.“ (Wczo- 
raj podaliśmy jej; p. r. G. N.) Otóż Nowa 
Presse jest najwięcej czytanym organem 
przedlitawskim, Pester Lloyd to samo wę- 
gierskim — i sojusz fałszerski tych obu 
pism bezecnych wystarczy do zamydlenia 0- 
czu znacznej części opinii w  Przedlitawii, 
przeważnej w Węgrzech, a może całej za- 
granicy. 

Już i Deutsche Ztg. zaczyna organom 
ministerjalnym jasno wyrzucać w oczy roz- 
myślne fałszowanie. „Zapomocą dwóch wiel- 
kich pism bankowych — pisze ona — „fi- 
ksuje się* opinię stolicy, za temi dwoma 
pieją małe koguciki, a grzeczni redaktoro- 


średnio wpływa na nasze postępki, czyni nas 
czem chce lub nie chce rozum. 

To nas doprowadza do kwestji niezmier- 
nie waźnej, najważniejszej, bez wątpienia, ze 
wszystkich, którycheśmy detąd dotykali. O 
kwestji tej wspomniano wprawdzie i w przy- 
pisku do listu pierwszego, ale w przypisku 
tylko (w odsyłaczu). Tu rozpatrzyć ją na 
nowo musimy. W dopisku, o którym mowa, 


dotknęliśmy tej kwestji, w tych słowach 
(patrz list I): „Wiara, rozkaz koniecznemi 


były dla wdrożenia lndzkości do 
cnoty, bo prawda rozjaśnia się przez 
naukę, ale się zdobywa przez cnotę. 
Ta jest głęboka tajemnica moralności chrze- 
Ściańskiej.* Tajemnica ta— jeśli tajem ni- 
cą być nie przestała, od kiedyśmy ją zrozu- 
miełi— jest rzeczywiście chrześciańską, chry- 
stjanizmowi się przynależy; nie wiemy bo- 
wiem, by który z filologów, lub nauczycieli 
religii w starożytności był ją przed Chrystu- 
sem i z taką jak Chrystus jasnością wypo- 
i Prawda ta wynika, naprzód: 
z przytoczonego już w pierwszym liście 
naszym, tekstu słów Chrystusa: „Mówił 
tedy Jezus do tych, co mu uwierzyli, żydo- 
wie: Jeźli wy trwać będziecie przy mowie 
mojej (przy mojej nauce, w moim zako- 
nie wedle oryginału greckiego i lepszych 
przekładów), prawdziwie uczniami moimi bę- 
zece i poznacie prawdę, a pra- 
prz was wyswobodzi (Jan VIM, 31— 
leni, Sale przekładu ks. Wujka, dla zadowo- 
RE są P, rzeglądu Lwowskiego)... Jaśnie] Je- 
cze 1 wyraźniej wynika taż prawda z tego 
drugiego, również z przekładu ks. Wujka 
wyjętego tekstu: „Ludzie raczej miłowali 
Ciemności niż światłość bo były złe u- 
czynki ich, każdy bowiem, kto 
źle czyni, nienawidzi światłości, 
ani idzie na światłość (ku Światło. 
ści, żeby nie były zganione u- 
czynkijego: leczkto CZY niora 
pie ye AA, do światłości, 
aby się okazały sprawy jego, iż 
czynione.“ | FB, M4 w Bogu są 
Te dwa miejsca w ewangelii nie su 3 
dynemi, z których taż AB Nie. Są Je- 
; 7 przemawia; 
tych dwóch tekstów wszakże dosyć, aby wy- 
rozumieć, że wedle „zasad Chrystusowej mo- 
ralności i psychologii, ten tylko „światłość 
poznać i przyjąć”, jasno rozumować i 
myśleć może, kto w postępowaniu swojem 
Jest nieskalany i czysty... Tem się tłumaczy, 
mój przyjacielu! ów niezwalczony instynkt 
ludowy, często bardzo nadużyty, przeciw któ- 


| 


półurzędowe korespondencje — i w końcu 
wołanie wielkie: Oto opinia cała - za nami. 
Już to nieraz robiono taki Schwindel, ale 
dzisiejszy jest najniebezpieczniejszy.* Deut- 
sche Ztg. za to się gniewa na Pressy, Blat- 
ty itd., że roztrąbiły, iż cały obóz centrali- 
styczny popiera nowy plan rządowy — co 
jest fałszem. W tym samym artykule skła- 
da Deutsche Ztg. nowy dowód, jak „młodzi“ 
nas i ugodę z nami kochają. Wykazawszy, 
że plan rządu jest na nic niezdały, pisze: 
„Ugoda, jak my ją pojmujemy, jest o- 
czywiście inną od tej, z jaką się widocznie 
rząd z komisją konstytucyjną nosi. My wy- 
chodzimy z tego założenia, że kwestja gali- 
cyjska załatwioną być musi, aby posłów 
galicyjskich uprzątnąć z Rady pań- 
stwa; nie chcemy ścierpieć nadal, aby lu- 
dność, którą myśmy zgermanizować 
zaniedbali, dyktowała ustawy nam, 
Niemcom, aby reprtzentantów swoich cy- 
frą brutalną zajmowała pozycję górującą 
w najwyższej korporacji Austro-Niemiec. 
Z tego wychodząc stanowiska, nie potrzebo- 
walibyśmy żadnej poręki, Żadnego. przyrze- 
czenia od sejmu galicyjskiego, bo ugoda, w 
duchu narodowo-niemieckim prze- 
prowadzona, wyrwie niezadowoleniu i chwiej. 
ności Polaków żądło niebezpieczeństwa. Wy- 
kluczmy tylko bowiem tych ichmościów z 
szczupłej Rady państwa, to niechaj sobie po- 
tem uchwalają nowe rezolucje ; już wtedy nie 


pohamują Rady państwa w czynności reforma, 


torskiej. Ale plan zapewnienia sobie wprzódy 
przyzwolenia Polaków, okazuje, jak mocno 
oddalono się w sferach wysokich od narodo- 
wo-niemieckiej idei ugodowej. Według pro- 
gramu narodowo-niemieckiego, musiałaby u- 
goda z Polakami — w razie potrzeby na- 
wet wbrew woli Polaków być zawartą.“ 


Memorjał, który od konferencji bisku- 
piej wręczono rządowi, ma dotykać trzech 
spraw: 1) Wyłuszcza wady ustawy szkolnej, 
zaniedbanie nauki religii, ale nie nalega na 
natychmiastową zmianę ustaw szkolnych. 
2) W sprawie kongruy nię nastąpiła zgoda 
między biskupami; wyrażono w memorjale 
tylko nadzieję, że dalsze rokowania z rządem 
doprowadzą do pomyślnego dla obu stron re- 
zultatu. 3) Skarzą się biskupi na brak dusz- 
starowników, i dlatego żądają od ministe- 
rjum wojny zmian w ustawie wojskowej co do 
słuchaczów teologii. -- Nam się zdaje, że 
brak księży jest dawniejszy od ustawy woj- 
skowej, która dopiero cztery lata żywota swe- 
go liczy. Celibat i możność zarobku na ró- 
żnych polach ruchu przemysłowego,. kupiec- 
kiego, w ogóle technicznego, są tego przy 
czyną. Konsystorze gr. kat owszem uskarza- 
ją się na zbytni napływ ałumnów. 

W sobotę odbyła się w Budzinie pod 
przewodnictwem cesarza narada ministerjum 
węgierskiego, na której między innemi uchwa- 


mieli, tylu walczy mówiąc: „Nie pytaj kto nau- 
cza, co naucza ? Jeśli rzecz mądrai prawdziwa w 
sobie, co ci po tem, czy ją Paweł wypowiedział, 
czy Gaweł?*... Otóż lud, powszechność, nie- 
zwalczone, powtarzam, w swych zdrowych 
instynktach, czy przeczuciach, odpowiadają : 
„Nie! Nie wierzymy w słowa, które z ust 
nieczystych wychodza*... I lud ma rację, 
największą rację — nie tylko dlatego, Że 
człowiek zły może mieć intencję fałszo- 
wania i przekręcania prawdy, ale też i dla 
tego, że sam rozum, jako podległy, jakeśmy 
już wykazali. wpływom tak złych, jako i 
dobrych uczuć, rozumuje niemoralnie, 
staje się niemoralnym u niemoralne- 
go człowieka... 

Widzisz więc, mój drogi przyjacielu! 
jak to wszystko się kombinuje, mięsza, kom- 
plikuje, w tej naturze naszej, ludzkiej, jak 
się wszystko podtrzymuje: aby moralność na 
trwałych ugruntować podstawach — widzie- 
liśmy wyżej — trzeba koniecznie oświecić 
rozum, bo moralność, przez nałóg, że 
się tak wyrażę, moralność, o jakiej nam gri 
wi dopiero co przytoczony tekst ewangelii, 
nie jest jeszcze moralnością prawdzi- 
wą; to co najwięcej, wstęp dopiero na 
drogę moralności... Sam tekst to po- 
wiada: najprzód trzeba trwać w zakonie, 
t. j zakon, prawo, prawdę pełnić z góry, 
jakby a conto, na wiarę; postępowanie 
takie da prawdę, możność zrozumie- 
nia prawdy; a to jasne zrozumienie pra- 
wdy, owoc moralności przedwstępnej, na je- 
dnej wierze tylko opartej, czyli rozum, 0- 
świata, dopiero zdolne dać nam moral- 
ność prawdziwą, której koroną najwyższą, 
uwienczeniem, kwiatem i dowodem zarazem 
wolność („a prawda was wyswobo- 
dzi“), wolność nietylko od złych namiętno- 
Ści, ale wolność wszelką, polityczną, jak i 
inne... Bo wolność jest jedna tylko w grun- 
cie: wolność wewnętrzna ducha pod 
moralnem prawem... człowieka, narodu 
prawdziwie wolnego w sobie, w duchu, tj. 
człowieka, narodu prawdziwie cn otliweg o, 
oświeconego i mężnego żaden wróg 
zewnętrzny w pęta zakućby nie zdołał... Nie- 
wola zawsze od nas samych się po- 
czyna, od niewoli ducha w nas... 
Wolność, powtarzam. jest jedynym lub przy- 
najmniej najwyższym dowodem moralno- 
Ści w narodzie — a po za moralno- 
Ścią nie masz wolności żadnej... 

Tak więc, aby moralność ugrun- 


remu, w imię prawdy takiej, jak ją zrozu 


| cząmy, 
,zasiąśćby powinni w najpoważniejszej in- 
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lono zupełne i rychłe sprowincjalizowanie ba- 
nackiej części Pogranicza 


Akademia krakowska. 


Mamy juź 12 akademików, a obo- 
wiązkiem ich jest zorganizowanie całej 
akademii — duma więc Krakowa zado- 
wolniona. Pierwszy zawiązek wygląda je- 
dnak nam jakoś opacznie; w nim Polska 
pragnęłaby widzieć uwzględnione tylko 
najwyższe swe znakomitości, a dopatrzyć 
się tego nie może. 

Parafiańszczyzna krakowska przemo- 
gła przy uchwaleniu statutu, wtedy już 
wyraziliśmy, jakie ztąd powstaną niedo- 
godności, na rezultat więc obecny bylismy 
przygotowani. Uchwała ścieśniająca miej- 
seem pobytu wybór, stanowi wielkie prze- 
szkody w tworzeniu akademii polskiej; 
przeciwko której walczą jeszcze inne 
względy od nas niezawisłe, ale tem przeto 
więcej wprowadzać nam samym utrudnie- 
nia, nie było rzeczą roztropną. Temu te 
zawdzięczamy, że w rzędzie najpierwszych 
powag naukowych wybranych do akade- 
mii krakowskiej mamy takie osoby, jak 
np. Walewski, którzy nie mogliby się 
kwalifikować zasiąść w akademii polskiej. 
a pomiędzy nazwiskami kandydatów spo- 
tkaliśmy osoby nie znane prawie po za 
murami Krakowa -- temu też zawdzię- 
że ci, eo jedni z najpierwszych 


stytucji naukowej, jak np. pp. Głoszczyń- 
ski, Libelt, Kraszewski i im podobni, będą 
pewnie długo jeszcze czekać, nim znako- 
mitości krakowskie oceniając ich zasługi 
około wychowania narodu, zaproszą do 
grona swego. Już w Krakowie odezwały 
się głosy o przyznanie od razu prawa 
obieralności wszystkim _ znakomitościom 
naukowym w Galicji, które p. prez68 je- 
dynie zamieszkałym w Krakowie, i to 
tylko członkom Towarzystwa naukowego 
przypisywał, my zaś spieszymy wyrazić 
jeszcze życzenie, aby jak najprędzej aka- 
demię krakowską wzbogacono powagami 
naukowemi z innych zaborów, a przez to 
przynajmniej pozornie nadano jej charak- 
ter ogólno-polski. 


tować, trzeba oświecić rozum, ale aby 
ten rozum uzyskać, trzeba już 
wprzódy być moralny m... 

Jest to na pozór circulus vitiosus, za- 
gadka nie do rozwiązania, łamigłówka tylko. 
Otóż tak się to przedstawia teoretykom, ale 
życie, rzeczywistość, pełne są takich koło- 
wań, takich zagadek, które przecież roz- 
wiązują; to jest dowodem, że zagadki te pro- 
stemi łamigłówkami nie są. W rzeczywistości 
sfinków, co na przechodniów wołać miały: 
„Odgadnij, albo cię pożrę!* nie było 
nigdy i nigdzie, ale dziecinna wyobraźnia 
ludzkości widziała ich wszędzie, bo wszędzie 
i na każdym kroku przeczuwała prawdę, 
prawo, którym pod karą nieszezęścia, cier- 
pień bez liku, śmierci nakoniec, poddać się 
należało — a rozum, jeszcze niedołężny, ich 
nie pojmował. 

Spojrzyjmy, jak rozwiązała historja za- 
gadkę, o którą nam chodzi. 
|, Świeża i bez doświadczenia jeszcze, ale 
piętnem bożem już naznaczona w kolebce, 
wyszła historja-dziewica, promieniejąca pier- 
wszym dniem młodości swej na ziemię wil- 
gotną jeszcze od pierwszej rosy, co ją pod o- 
kiem bożem skropiła. Sfinks zagabnął ją na 
drodze : 

— Stawiam ci zagadkę: 
| „Masz przed gobą ludzkość ciemną, głu- 
pią i zwierzęcą, w niewoli u ciała, w nie- 
woli u materji. 

Masz ją doprowadzić do wolności. 

Wolność dać może tylko cnota, ale 
cnoty nie masz bez rozumu, a rozum 
dać może tylko cnota. 


Rozwiąż zagadkę, albo cię pożręt... 

— Rozumu nie masz bez cnoty, 
ale i cnoty bez rozumu — odrzekła, 
nie wahając się, boża dziewica, Otóż naj- 
przód drogą boleśnych i ciężkich doświad- 
czeń doprowadzę ludzkość do przeczucia 
dróg cnoty — każę jej dróg się tych doma- 
cywać, jak się swojej domacuje ślepy, na tej 
drodze zdobytą moralnością dojdzie ona do 
rozumu, a rozum da jej moralność pra- 
wdziwą, czyli wolność! 


Zagadkę rozwiązałam, a teraz szatanie Z 
mej drogi precz!... 

I przeszła historja zwycięzko, a sfinks 
pobity na głowę, ze wstydu zniknął w cie- 
mnościach, i odtąd nie widziano go już 
więcej. M » 

Drogą ciężkich i gorzkich doświadczeń, 
dobijała się ludzkość pierwszych przeczuć 


Kraków d. 14, maja. 


(N.) iei wam dzisiaj telegrafem 
ogólny rezultat wczorajszego głosowania na 
czterech członków akademii z wydziału nauk 
przyrodniczych i lekarskich, i mogliście się 
przekonać, że moje przewidywania były słu- 
przeszła 


Pó 


szne, bo lista podana przezemnie. 
co do jednego nazwiska. 

I wczoraj jednak nie obyło się bez wal- 
ki. W pierwszem głosowaniu tylko drwie, Ma- 
jer, Teichman i Skobel utrzymali bezwzglę- 
dną większość. Czwarte krzesło wahało się 
między dr. Kuczyńskim i dr. Biesiadeckim, 
który byłby szezególnym członkiem po iskiej 
akademii, gdyż pisać po polsku nie umie, i 
prace jego nawet w polskich pismach lekar- 
skich umieszczane, muszą redakcje z niemie- 
ckiego tłumaczyć. W drugiem głosowaniu, 
jak już wiecie z telegramu, 
Kuczyński. 

Dla- ścisłości podaję rozstrzelone głosy. 
W pierwszem skrutynium otrzymali oprócz 
wybranych i dra. Biesiadeckiego, pp. Nowicki 
i Karliński .po 6 głosów, Czerwiakowski_3, 
Alth 2, Romer, Piotrowski, Czyrniański i Ry- 


zwyciężył dr. 


jest wybieralnym. Kwestja ta powstała ztąd, 
że dwa tygodnie temu dx. Dietl z powodu 
podeszłego wieku, wątłego zdrowia i nawału 
innych zajęć, wystąpił ż Towarzystwa nau- 
kowego. W głosówaniu nad tą kwestją wię- 
kszość oświadczyła się za 'miewybieral 

nością dr. Dietla, i. z tego powodu na sza- 
nownego prezydenta naszego miasta wcale 
nie głosowano. Jak się wam jednak podoba 
to usankcjonowanie zasady, że pierwszymi 
dwunastu akademikami muszą być poddani 
austrjaccy, mięszkający w Krakowie, a nadto 
będący aż do ostatka członkami towa- 
rzystwa? Kraj powstał bardzo gorąco i słu- 
sznie przeciw temu przywilejowi krakowskich 
uczonych, ale szkoda, że cokolwiek zapóźno. 

Była na to pora przed uchwaleniem statutu. 

Teraz, kiedy statut już zatwierdzony, nie 
można było zmienić go na razie 


Przegląd polityczny. 


Ziemie polskie. 


Korespondent z Rzymu pisze do Czasu: 
„Przedwczoraj, „ną „zebraniu , kardynałów w 
celu zaopatrzenia wakujących stolic biskupich 
po różnych krajach, prekonizował Ojciec Św., 
ivdła nasżego Kościoła księdza Jerzego Iwa- 
szkiewicza, m dyecezji żmudzkiej, prałata ku' 
stoszą katedry - metropolitalnej « mohilowskiej 
i. wikarego kapitularnego tejże dyecezji, bi- 
skupem Antedońskim im partibus i sufraga- 
ném mohilowskim. O ile wiemy, zacny to i 
gorliwy kapłan, i nominacja ta (jeźli ją rząd 
moskiewski do skutku przyprowadzić dozwoli) 
przyjętą będzię niewątpliwie z pociechą przez 
nąszą biędną. tąk 
twę. 

Układy między Moskwą a Rzymem o 
pozostałe wakujące biskupstwa dotąd się ni- 
by ciągną, chociąż a wielkich obietnic rządu 
moskiewskiego niczego prawie nie pa do | LS www fa oai e sa 


stodze uciemiężoną Li- 


ck „Gaz. Nar. 


del mieli po 1 głosie. 
"Przed przystąpieniem dy wyborów dr. 
Warszauer podniósł kwestję, czy dr. Dietl 


no, a i to, co robiono na piśmie, zostaje li- 
terą martwą. O ile mogliśmy przeniknąć za- 
kryte przed oczyma naszemi dyplomatyczne 
obroty, zdaje się nam, że polityka pruska 
nie mały wpływ „wywiera na te stosunki 
Rzymu z Moskwą i zwracam na to waszą 
szczegółną uwagę. Rząd meskiewski miał 
rzeczywiście swój w tem interes, aby przyjść 
do jakiegoś z papieżem porozumienia, i pra- 
gnął tego w granicach swego interesu; ale 
książę Bismark swym wpływem potrafił wszy- 
stko sparaliżować od początku, bo raz za- 
mierzywszy wydać stanowczą i nieubłaganą 
wojnę katolickiemu kościołowi, wszystko cze- 
go tylko mógł dosięgnąć, a więc i Moskwę 
do swojego celu użył. Sami agenci dyploma- 
cji. moskiewskiej na tem się dziś spostrze- 
gają, i wyznają, Że się dali użyć nieraz w 
tych ostatnich czasach za narzędzia rządu 
pruskiego. Nie uniewinnia to wcale znanych 
z greckiej swej wiary Moskali, lecz pokazuje, 
że w machiawelskiej przebiegłości można ich 
jeszcze prześcignąć,“ | 

Pomimo ostatniego tego ustępu, korc- 
spondent zdaje się jednak wierzyć, że rząd 
moskiewski szczerze dążył do pewnego poro- 
zumienia się z Rzymem — i gdyby nie Bis- 
mark, takowe nastąpiłoby może. Nie może- 
my zgodzić się z podobnem zapatrywaniem 
się na rzeczy, i to co pisze korespondent: 
„Sami agenci dyplomacji moskiewskiej dziś 
to spostrzegają i wyznają, że się dali użyć 
w tych ostatnich czasach za narzędzie rządu 
pruskiego* uważamy co najmniej za naiwność; 
naiwność bardzo łatwą do zrozumienia w 
człowieku poczciwym, nie znającym olbrzy- 
miej przewrotności moskiewskiej w całej jej 
pełni. 

W tymże dzienniku czytamy: Rząd mo- 
skiewski przeznaczył na ten rok 20.000 ru- 
bli na wydatki uregulowania rzek Wisły i 
Sanu stosownie do zawartego traktatu z Au- 
strją. - 

W Radzie państwa zgodzono się na 
zniesienie w Kongresówce monopolu solnego, 
zaprowadzając urządzenie cesarstwa i cła 
35 kop. od pudu (około 32 funtów wiedeń- 
skich) soli zagranicznej. Tamże miano unor- 
mować podatek od cukru, dzieląc Kongre- 
sówkę na kilka stref z różną wysokością po- 
datku. Cło na cukier zagraniczny ma być 
zaraz zniżone na 2 ruble 50 kopijek i coro- 
cznie będzie się onó' zmniejszać o 10 kopijek 
przez lat 5. 


Stowarzyszenia cechy ekonomicznej mno- 
żą się w Kongresówce. Do pism warszaw- 
skich donoszą z Łęczycy, że jeden z tamtej- 
szych młodych przedsiębiorców wspólnie z 
pewnym obywatelem wiejskim, powzięli myśl 
zaprowadzenia w Łęczycy Stowarzyszenia 
spożywczego. 

Gazeta Kielecku pisze. Nader ważną 
wiadomością dla miasta Kielc i okolicy przy- 
chodzi nam dziś podzielić się z naszymi czy- 
telnikami: w bardzo krótkim terminie ma 
być przeprowadzoną przez Kielce Kolej żela- 
zna na Stobnicę do granicy, i w tym celu 
pięciu inżynierów udało się już na miejsce 
dla wytknięcia linii. Kierunek tej drogi ma 
być jak najspieszniej wykonany, i zapewne 
prędzej przyjdzie do skutku, aniżeli projekto- 
wana droga żelazna piotrkowsko- sandomierska. 

Dzisna, miasto powiatowe gubernii wi- 
leńskiej, w dniu 26. kwietnia (8. maja) stała 
się pastwą straszliwego pożaru. Dzisna w r. 
1860 liczyła 4.753 mieszkańców i 500 do- 


a aeg EE o, [| POS lion a Gia TAE Z Prawa. Tak, w innym rzeczy m 
porządku, dziecię póty wtyka palec w ogień, 
dopóki się nie sparzy, a później już i na zi- 
mne dmucha. Dziki człowiek najprzód po- 


ten system. dla» „Wszystkich w ogóle i dla 
każdego W szczególe szkodli iwy. Więc po- 
wstały w umyśle jego, zaświtały „pierwsze dwa' 
przykazania: Nie zabijaj, nie kradnij! 
Jak zycie swe i własność obwarował, 
poźniej, po długim zapewne 
dziale zapragnął obwarować i dom 
spokój małżeński... I Zagrzmiało w duszy 
jego: „Nie cudzołóż, nie pożądaj!.. 
Później dalej jeszcze, począł się domacywać 
pewnej solidarności, jedności między “temi 
przykazaniami, prawami pojedynczemi, domy- 
Ślił się, że płynąć muszą z jednego źró- 
dła, więc wyobrażnia jego młoda, łatwa do 
uosabiania pojęć wszelkich, jak każda 
wyobrażnia dziecinna, domyśliła się Bogat., 
Był to punkt kulminacyjny, którego dosię- 
gnąć było najtrudniej. Raz zdobywszy sobie 


Boga, cywilizacja potoczęła SIĘ JUZ własnym 
powstały religje, 


tak 
wieków prze 
swój i 


pędem, powstał dekalog, 
owe wszelkiego odtąd postępu stałe poprze- 
Aż doszedł Świat do religii Uhry- 
stusowej, która num pierwsza roztworzyła na 
oścież wrota rozum u... 

Nię mniej przeto i dziś jeszcze pozosta- 
je prawdą, że aby jasno widzieć, aby być 
prawdziwie rozumny m, potrzeba być 
naprzód moralnym, a dotego, aby m0- 
ralnym zostać, począć potrzebą od wyrobie- 
nia w sobię silnej woli, zdolnej poskra- 
niemoralne chuci 1 


dniczki... 


miać w nas zwierzęce, 
namiętności... 

To jest konkluzja niniejszego mo- 
jego listu, a konkluzją wszystkiego, 
com dotąd owychowaniu moralnem 
powiedział, jest, że: aby celu, który 50- 
bie wychowanie muralne zakłada, dosięgnąć, 
w skomplikowanym dusznym organizmie na- 
szym, wyrabiać potrzeba jednocześnie pra- 
wie (bo już nie jesteśmy u początku dzie- 
jów) rozum, uczucie i wolę... Gdyby 
wszakże miał być koniecznie zachowany jaki 
porządek stopniowy, poczęlibyśmy od wyra- 
biania woli czyli charakteru; za wska- 
zówki dając, jak to dotąd i dobrze czyniono, 
dzieciom apodyktycznie i z góry sfor- 
mułowane moralne zasady, by prze- 
dewszystkiem w dusze młodociane rzucić za- 
siew cnoty... Pe tem przygotowaniu łatwiej 
będzie wykształcić rozum i uczucie, bo 
z pomocą ukształtowanej już woli, rozum za- 
panuje łatwo nad uczuciem i od despotyzmu 
jego o ile potrzeba się wyswobodzi, a z ko- 
lei sam na uczucie wpływać pocznie — bez 
czego to ostatnie ukształtować by się nie 
zdołało nigdy... 


| 
lował, rozbijał i kradł, lecz nadeszła chwila, 
w której doświadczenie go przekonało, że 


Skończyłem, ale winienem jeszcze słów 
kilka tym, którzyby z wypowiedzianych tu 
przezemnie pewnych myśli chcjeli zrobić zł y 
użytek, nie wątpię bowiem, że są tacy, 
którym chęci do tego nie zabraknie... 

Powiedzą mi — argumentu tego już u- 
żywano: Przyznajesz sam, że człowiek nie- 
moralny jasno rozumować dla siebie, a tem 
mniej uczyć innych nie może... A w czyjeż 
to ręce powierzasz kierunek oświaty ?... Czy 
masz gwarancję, że ci, którzy się nią zajmą, 
będą moralni? Ażali jak sam powiedzia- 
łeś, nie dajesz miecza do ręki szalo- 
ne mu? 

Odpowiadam : 

Nie mam najmniejszego powodu do 
mniemania, żeby ci którzy dzisiaj o oświatę 
dla ludu z takim zapałem, z takiem naraż e- 
niem siebie (bo dla wielu to fakt) woła- 
ją, mieli być mniej moralnymi od tych, któ- 
rzy dlatego przeciw oświacie walczą, dlatego 
jedynie, aby tenże lud, jak najdłażej, przez 
ciemnotę, pod swem wyłącznem u- 
trzymać panowaniem... Przeciwnie! są- 
dzę, że ci, co dziś dla ludu pracują, dają 
dowody większej dlań miłości, ergo mo- 
ralności, ergo cnoty, aniżeli ci, co go 
w dawnej gnuśności, przez egoizm mary- 
nować pragną... 

Wołam o oświatę i jak najmocniej wo- 
łać nie przestanę, bo zbyt świeże doświad- 
czenia przekonały, nietylko mnie, ale wszy- 
stkich h bezstronnych ludzi o niedostateczności 
dE wyłącznie używanych i zalecanych 
środków umoralnienia... Zbyt świeży mam 
przed oczami przykład wzdrygającej 
się przed oświatą i nieumiejącej 
czyt p legitymistyczno-kler -ykalno-bonapar- 
tystowskiej Francji... Zbyt Żywo mi jeszcze 
prapto | paryskiej komuny. ... 

— „łLyżes to — i 7 ALI 
podpaliła bibliotekę? pytają  petrolerkę 

— Ja tam, W tem miejsc a 

za gmach — po dłożyłarą H a, niewiem co 

— Ależ, szalona! zastanów się! wszak 
to niesłychana zbrodnią | Zbrodnia, którąś 
sama wymierzyła przeciw sobie... Książka 
zawsze była twoim Sprzy mierzeńcem ; zawsze 
ona bierze stronę słabego przeciw mocnemu.. 
ona światłem, promieniem, prawdą, postępem, 
rozumem, cnotą, przyszłością twoją. Į tyż 
ja niszczysz, ty ?... 

Petrolerka: Czytać nie umiem *te,,, 


Mieczyslaw Paszkowski. 


*) Patrz: Waktord Hugo: LAnnóe terri- 
ble (Paris, Michal Lóvy 1872). 


„mów niemal wyłącznie drewyianych, gdyż 
| murowanych w całem mieście było zaledwie 
8. W r. 1865 ogromny pożar. pamiętny ró- 
wnie klęską jak posądzeniami o rozmyślną 
pożogę, zniszczył około połowę owych do- 
mów. Zaledwie się jako tako odbudowało, 
obecnie nowe rozhukanie zgubnego żywioła 
obróciło w perzynę około 300 domów, w tej 
liczbie zarząd policji, lokal zjazdu sędziów 
pokoju, ratusz i więzienie Śledcze. Miasto 
Dzisna wzniosło się przy ujściu rzeki Dzisny 
do Dźwiny, wody więc ma podostatkiem; 
jedynie pobudowanie się z drzewa, brak do- 
statecznych narzędzi ogniowych i wiatr gwał” 
towny podczas pożaru, stały się powodem tak 
opłakanej klęski. 

Jednocześnie z zaprowadzeniem w Kijo- 
wie nowych instytucyj „Sądowych, do miasta 
tego napłynęło zewsząd mnóstwo adwokatów 
najrozmaitszego rodzaju. Kijewlanin pisze, 
że liczba szyldów, któremi ich mieszkania są 
oznaczone, przeszła liczbę szyldów fotogra- 
fów, a nie wiele brakuje, aby dościgła liczby 
szyldów szynkowni. Pomiędzy tymi adwoka- 
tami, jak cytowana gazeta mówi, są osoby 
zupełnie prawie Z sądownictwem nieobezna- 
ne, które chwyciły się tylko adwokatury ja- 
ko rzemiosła zyskownego. Ludzie ci dla na- 
dania sobie większej powagi, dopuszczają się 
nieuczciwego samozwaństwa, i przyznają s0- 
bie godności i tytuly, których nigdy nie po- 
siądali; jeden z nich mianuje się przysięgłym, 
którym uigdy nie był; drugi nazywa się ju 
rystą — gdy tymczasem jest ni mniej ni 
więcej, jak oddalonym z zarządu wojskowego 
kantonistą. 

W numerze 5. Dziennika urzędowego 
kościelnego dla archidiecezji gnieznieńskiej i 
poznańskiej, znajduje się następujące rozpo- 
rządzenie najprzew. arcypasterza w przedniio- 
cie inspekcji szkolnej: 

„Kiedy projekt du prawa, tyczącego się 
nadzoru szkół, lzbom państwa przedłożonym 
został, nie omieszkaliśmy w poczuciu arcy- 
pasterskiego swego obowiązku wraz z innymi 
biskupami w Prusiech, odpowiedniego uczy- 
nić obu Izbom przedstawienia z prośbą, aby 
projektu tego nie przyjmowały: a gdy krok 
nasz został bez skutku, upraszaliśmy Najj. 
Pana, by temu prawu, które uważaliśmy za 
Ścieśniające prawo kościoła i niekorzystne 
dla samego państwa, najwyższego odmówić 
raczył zatwierdzenia. Ze jednakże otrzymać 
tego nie zdołaliśmy, i prawo o nadzorze 
szkół pod dniem 11. marca rb. ogłoszonem 
zostało, przesłąliśmy  cesarsko-królewskiemu 
rządowi pismo, z pismem całego episkopatu 
w państwie zgodne, a zawierające sumienne 
nasze zapatrywanie się na rzeczone prawo. 
Dziś uznajemy za potrzebne podać +Szano- 
wnemu duchowieństwu naszemu też same pra- 
widła, które swojemu Klerowi podali już wszy- 


| scy biskupi monarchii, a których trzymać się 


powinno wobec nowego prawodawstwa, ji ta- 
kowe w uastępujących Przepisach streszczamy: 

1. Każdy proboszcz ma odbywać. inspek- 
cję miejscową nad szkołami swojej parafii 
bez osobnego z naszej strony zezwolenia. 

2. Natomiast zezwolenie takowe jest po- 
trzebnem, jeżeli chodzi 0. przyjęcie inspekcji 
powiatowej lub inspekcji miejscowej mad 
szkołą, leżącą poza obrębem własnej parafii. 
Inspektorowie szkolni, należący do tej kate: 
gorji, a będący obecnie już w funkcji, nie 
potrzebują tego pozwolenia. 

3. W przypadku, gdyby od duchownych 
jako inspektorów szkolnych, żądano ze wzglę- 
du na ich urząd rzeczy takich, któreby były 
w sprzeczności Z kapłańskiemi lub kościel- 
nemi ich obowiązkami, złożą szkolny swój 
urząd, nie bez poprzedniego jednakże znie- 
sienia się z ordynarjatem. 

ANN, poż od. szanownych ducho- 


zr zawiadomienia, ilekroć któremu z nich 


powierzona inspekcja szkolna „ze Strony rzą- 


idu cofniętą zostanie, lub inne jakie znączne 


zajdą zmiany w zakresie urzędowej ich dzia- 
talności. 

5. Do was zaś, drodzy bracia, mamy 
zaufanie, iż z podwójną gorliwością nadal 
nauką religii św. „zajmować się i pielęgnować 
ją będziecie, i że nigdy nie ustaniecie w 
pracy tak bogatej w zasługę nad chrześciań- 
skiem wychowaniem i ogólnem kształceniem 
młodzieży. 

6. Nauczycielom, współpracownikom wa- 
szym, okazujcie szacunek, miłość i Życzli- 
wość, i jak słowem, tak działaniem i postę- 


powaniem waszem "dawajcie im przykład ży- 


wota pobożnego i świątobliwego. 
Gniezno, d. 27. kwietnia 1872. 
ob gnieznieński i poznański. 
teęzysław. 


Francja, 


Mowa księcia Audifret - Pasquier, piszą 
z Wersalu do Gaz . zaczyna wydawać 
swoje owoce. Wielu dowódzców dywizyjnych 
w ministerjum wojny oświadczyło, iż poda 
się do dymisji. Pewien bankier paryski, pan 
S, który maczał ręce w wielu kupnach wo: 
jennych, stał się niewidzialnym, ulotnił się. 
Poszedł on za przykładem bonapartystow- 
skiego bankiera, p. Huguet, właściciela Ave- 
nir liberal, który pojechał do Londynu, z0- 
stawiając po sobie pamiątkę w postaci defi- 
cytu dziewięciomilionowego 

Wielu jest, ludzi skompromitowanych w 
tej sprawie i ci, co nie ratowali się ucieczką, 
znaleźli w Mazas umieszczenie. Stronnictwa 


bonapartystowskiemu to niepowodzenie, finan- | 


sowe daje się bardzo uczuwać, ponieważ Ave- 
mir liberal, utrzymywany przez Hugueta, 
wyrównywał w gorliwości takim dziennikom 
jak Ordre i Pays. 

Wielkie obudza zajęcie polemika Con- 
stitutionnelu z Frenguis, w której pierwszy 
stanowczo zapiera się, jakoby był bonaparty- 
stowskim organem i wspólnikiem Rouhera. 

Oczekują mowy Rouhera, który ma ped- 


nieść upadający urok napoleońskiej sprawy. . 


Dawny minister ma silne ciosy zadawać lu- 
dziom 4. września w nadziei, że użebra tro- 
chę sympatji u prawicy, i będzie próbował 
zwalić całą odpowiedzialność za, nieszczęścia 
wojny 1870 na opozycję dawnego ciała pra- 
wodawczego. 

Rouher był wczoraj (9. maja) u Bazain' a, 
gdzie spotkał się z Picardem, dawnym mini- 


‘nym zakazem dał wyraźny dowód, 


strem i adwokatem Lachaud. Radzili oni Ba- * 


zainowi, aby nie oddawał się jako więzień, 


| zanim w urzędowy sposób proces przeciwko 


niemu rozpoczęty nie będzie. 

Bazaine nie był jeszcze w więzi piu, 
kiedy już niektóre paryskie” dzienniki p spi- 
sywały sceny jego pożegnania w rodziną i 
uwięzieniem. Eclair naprzykład podał mnó- 
stwo szczegółów z chwili pożegnania, rozwo- 
dził się nad łzami marszałkowej i jej dzieć- 
mi, i marszałek czytał to Jeszcze, zanim na- 
prawdę musiał żegnać się A żoną i dzięćmi. 


w schód. 


Sułtan zamierza zmienić porządek- trna- 
stępstwie tronu na korzyść swego najstar- 
szego syna. Dotychczas istniejący obyczaj, 
który stał się prawem, wymaga, aby na tron 
wstępował najstarszy z rodziny. Według te- 
go prawa następcą sułtana teraz powinicu 
być najstarszy syn jego brata, dawniejszegń 
sułtana. że 

Jeżeli sułtan ogłosi Jussuf Izzedina, to 
jest swego najstarszego syna następcą tronu, 
to może to wywołać wielkie, niezadowolenie 
w ludności muzułmańskiej. przywiązanej do 
praw tradycyjnych, a hołdownym książetoja 
Serbii, Rumunii, Egtptu i Tanisu dać pozór 
do uchylania się z pod władzy wbrew prawu 
ustanowionej. 

Dnia 28. kwietnia, piszą w 4Allg. Zeit., 
poseł jednego z wiełkich mocarstw udał się 
do wielkiego wezyra i oświadczył mu, że 
wprawdzie zagranica niema prawa mieszać 
się do spraw wewnętrznych Turcji, może je- 
dnak udzielić dobrej rady i ostrzedz, że zmia- 
na' następstwa tronu , może doprowadzić du 
groźnych zawikłań. Przedstawienia te nie po- 
zostały bez wrażenia na wczyrze. 

Levant Herald donosi: Na zgromadze 
niu synodu kościoła greckiego odbytem we 
czwartek, uchwalono jednogłośnie, że! eksar- 
cha bułgarski zasłużył na karę ekskomuniki, 
ale zanim krok ten będzie wykonany,’ byłoby 
pożądanem, aby sprawa ta poddaną była nad- 
zwyczajnemu zgromadzeniu synodu, który ma 
być natychmiast zwołany, 

Telegram z Konstantynopola 15. maju 
donosi: „A powodu zmiany następstwa tronu, 
umysły są tu bardzo wzburzone, zachowanie 
się ludu groźne Ściągnięto dwa korpusy 
wojska. Prawdopodobnem jest powstanie mu- 
zułmanów.* 

Prawdopodobnie telegram ten chce ko- 
goś nastraszyć; bądź co bądź, podane obawy 
nie są pozbawione wszelkiej podstawy. 


W sprawie oświaty ludu. 


Otóż i u nas podnieśli jezuici czoło 1 
przez usta księdza biskupa Pukalskiego, któ- 
ry pozazdrościł Ledóchowskiemu oburzenia 
jakiem go otacza naród cały, wypowiedzieli, 
walkę przeciwko oświacie ludu. —  Wiedzie- 
liśmy oddawna, że ks. biskup tarnowski od- 
znacza się uległością dla podszeptów Jezui- 
ckich, -ale otwarcie pr myę danie zd 
dziewaliśmy się OEG? kroku. 
Nierozważne wystąpienie ks. Pukalskiego nie 
wiele zaszkodzi sprawie składek na szkoły: 
ludowe, ale smuci nas, bo nadwerężoną i tak 
zanadto powagę władz duchownych stanowczo 
podkopie, między ludem a reprezentantami 


kościoła uprawni nieufność, usprawiedliwi. 
rozdział. 
Przełożony diecezji tarnowskiej wyda- 


jak :za* 
biegi jezuitów szkodzą religii, osłabiając "po- 
wagę duchowieństwa.- Ks. Pukalski REY 
życzył sobie oświaty ludu, która: go. podnieść 
musi moralnie, to winien był swą głęboką 
pod tym względem wiarę -wpoić w innych 
dostojników kościoła, spropagować dla swych 
przekonań arcybiskupów lwowskich, Wierz: 
chlejskiego i Szymonowicza, , jak również bie 
skupa Gałeckiego; występując jednak ze swym 
zakazem do podwładnego duchowieństwa, po- 
tępiając zabiegi, mające ma celu dobro ludu, 
potępił owych zacnych kapłanów, co gorliwie 
poparli sprawę składek na oświatę, tak 050: 
biście, jak też przez zalecenie podwładnym 
popierania tej kwestji, Czyż to, co we Lwo- 
wie i Krakowie nasi past'rze uważają za 
świętą powinność, ma być godnem potępie- 
nia w Tarnowie? Tak nam każą sądzić okól: 
niki zwierzchników duchowieństwa; ale czyż 
podobna dysharmonia ma wyjść z pożytkiem 
dla religii, służyć może do utrwalenia powa- 
gi kościoła? Ks. Pukalski winięn był nie 
występować ze swym okólnikiem, chociażby 
dlatego, aby nie stawać w sprzeczności z ar- 
cybiskupami lwowskimi i konsystorzem | kra- 
kowskim, bo to musi jak najgorszy, wpływ 
wywrzeć na religię, i do takiego kroku mo- 
gli go tylko namówić: jezuici, którzy dla 
przeprowadzenia swych celów nie przebierają 
w środkach. 
W niedzielę na korzyść funduszu szkół 
ludowych, w_sali ratuszowej mieć będzie od- 
czyt pani Wachlerowa „o Wiktorze Hugo," 
Wdzięczny przedmiot wybrany przez prele- 
gentkę, zapewne wielu sprowadzi słuchaczy, 


Wyciąg z protokołów posiedzeń Wy- 
działu krajowego za czas odl doi końca 
marca 1872. (Ciąg dalszy.) 

Wydział krajowy zatwierdził następujące 
uchwały lwowskiej Rady miejskiej: 

I Z dni 2. i 9. listopada 1871 wzglę- 
dem sprzedaży w drodze pertraktacji oferto- 
wej parceli gruntu odciętej od ogrodu poje- 
zuickiego, skutkiem otwarcia drogi z ulicy 
Sykstuskiej do tegoż ogrodu przez grunt od 
hr. Fredry nabyty, obejmującej 559% [|] 1“ 
powierzchni za cenę minimalną po 50 złr. 
za sążeń kwadratowy. 

il. Względem sprzedaży realności miej- 
skiej pod 1. l. 133, 134i 1357, tak zwanych 

„hotel angielski“ i „Majerówka.* 
| nik Względem sprzedaży c. k. rządowi 
realności miejskich pod 1. 7277/, tak zwanej 
„budynki pokarmelickie*, obejmującej wraz pai 
z przyległemi gruntami 17519] powierzchn 
za cenę ryczałtową 130.000 złr., płatną w 
dwóch równych ratach rocznych Z góry Z 


żywiołów 
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prowizją po 6°% od pyggaki rez, t. j. 
od drugiej raty. 

IV. Uchwałę z dni 9. i 16. listopada 
1871 względem sprzedaży” realności miejskiej 
pod l. 197 tak zwanej „jatki bosackie* fun- 
duszowi szkolnemu , -—: jednakże pod nastę 
pującemi warunkami ; 


1. że ugody zawarte co do sprzedaży 
realności pod H. i IV.  pogzczególnionych 
Wydziałowi krajowemu do zatwierdzenia 


przedłożone bedą, ponieważ Rada miejska 
nie oznaczyła kwoty, za jakie takowe sprze- 
dane być mają; 
2. iż dochód uzyskany ze sprzedazy 
Woyke Pomięnionjicki; realności „użyty. bę- 
jedynie 


| — a 


a) na zwrot tunduszowi obrotowemu 
kwoty 61830 złr. 95 ct. wydanej w roku 
1871 w zastępstwie funduszu żelaznego ; 


AE RIO YN ASK 


Na podstawie nabytych doświadczeń, iż 

skóro tylko zwierzchność gminna przestaje 
opłacać podatki rządowe od własności Anin- 
ncj. y, terminach ustanowionych zy. akim ra- 
zie zwyczajnie całe gospodarstwo gminne w 
nieładzie się znajduje, niemniej też ze wzglę,, 
du, iż wyższe władze autonomiczne mogłyby 
częste zaradzić złemu. nim takowe przy bie- 
tzę większe rozmiary, gdyby tylko: wcześnie 
o tem zawiadomione były,. postanowiono „e 
dać się do prezydjów c. k.- namiestnictwa i 
krajowej dyrekcji"skarbowej z prośba, 0 po- 
lccemie urzędómn ` podatkowym, * dby 'óbećnie 
wykazały wszystkie zalegające od' roku pe- 
datki „należące się pd gmin takich; tuelzief. 
ażeby takowe, o ile one dotyczą miast i mia- 
steczek, przedłożyły Wydziałowi krajowemu, 
w przyszłości zaś ażeby donosiły v takich 
wypadkach starostwu celem, poczynienia w 
porozumieniu z Wydziałanyj powiatowemi od 
powiednich kroków. 
Skazano gminę miasta Gródka na zwrot 
uaiutejszemu Wydziałowi powiatowemu kosze 
tów podróży i,dyjet w kwocie 294 złr. 66 
ct. zaliczonych p. Edwardowi  Łopuszańskie- 
mu, adjunktowi oddziału rachunkowego przy 
Wydziale krajowym, zesłanemu na Żądanie 
Wydziału powiatowego jako osoba fachowa 
do pomocy przy likwidacji kasy miejskiej i 
zbadania stanu funduszów i wę; gminne- 
g0 „piasta Gródka. C.Ad.9.) © 
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Kronika 


*Kurjerek twowski. 
_Statuta Towarzystwa przyjaciół . Sceny; paro- 
dowej Już liareszcie po załatwieniu rozmaitych 
formalności zostały ostatecznie potwierdzone, 1 
już, teraz założygieła wystąpii; mogą z wezwaniem 


“kraju ido subskrypcji. A wezwanie to może: być 


teraz nięrównie skuteczniejsze, niż "przed dwoma 
miesiącami, bo już powszechność 'mbgła powziąć 
przekonanie, jakim zmiąnom uległa obeenie scena 
polską, 1 jak: ku coraz potężniajszema: rozwojowi 
idzie. , ,Przekonąłą się oraz powszechność, iż po-. 
siądąnie akc}: Towarzystwa rzetelna ma wartość, 
zabązyięnepa wezma 1T wstęp 
do teatru ma wszelkie przedstawienia przyczelii 
zupełna swoboda 'akcjonarjuszom eo: «det wyboru 
rępręzentacji jest . pozostawiona. Gdzie epdzien- 
nie jest przedstąwienie sceniczne, tam ambona-- 
męąutu być nie, może, bo nikt nie’ może "sobo* 
wiązywać.,pię do uczęszczania «do tsatru przez 
24 luh, 30 dni, jeden go drugim: iBPosiadanie 
zaś. akcyj! zastępuje 4mhonament jeszcze: korzy- 
stnięj dla publiczności, bo. jęszcze "większe daje 
ulżęnie, „w, cenie i swobodny wybór Ani przedata- 


|wień, w które da teatru iść. wię ama 


„.W prawdzia ministerstwo, ubrjniis— Litan 
nie się Towarzystwa przyjaciół sceny narodowej 

zmieniając paragraf projektu statutowego, iż nie 
po subskrypcji połowy t. j, 1000 akcyj i złożę- 
niu 140 pto: 1 lecz: pé stkełacypeje ) dópieróy chlej 
ilości akcji t. je 2000 sztuk i wpłaceniu 409/, 

może Towarzystwo akcjonatjuszów przystąpić do 
ukotstytuowanti sig 1ber*sptdłiewać sig należy, 

iż powszechność poprze całą doniosłość moralną 
instytucji podobnej, jak lwowski teatr obecny, 
który po zwinięciu niemłeckiego, i po utworzeniu 
opery polskiej, * może "przeważny wpływ wywrzeć 
na zlanie się w jednolitą społeczność mieszanych 
ludności tutejszej, =% pbjąwszy tę do- 
nioslość; szybko rozbiarze akcje, ' teme? bardzięj, 
gdy to i'' materjalnemi korzyściami jest pałą 
czenie, a aa iri: 

Dotąd, chnoiaž jeszeże statuta nie były po- 
twierdzone, i wielu wątpiło” czy przedsiębiorstwo 
to rozwinąć: się może, ` i wielu, ‘e miaudwicia 
De. Pol. walczył podstępią bronią, fałszami, 

ażeby tylko zaszkddżń *zaniłerzonemu  przedsię- 
biorstwu, nie dać' mu wejść w życie, dotąd mó- 
wing, już okbło 500 rozebrano akcji, pozostaje 
„jeszcze 1500 akcji d» rozebranie, aby Towarzy- 
stwo mogło sią ukonstytuować i od termfiejszej 


jepółki przejąć przedsiębiorstwo 'teatratne. 


| Bpółka dzisiejsze iwlożyła już przosztó Ly), 
„cystęcy zlr. w zalożenie pizedsiębiorstwa tj. tła 
zakupmo ropertoarża,  garderbdf, "sprowadzono 
artystów itp. wydatki alożenia, a włożyła Wez 
widoku jakiegokolwiek zyska ; mianowicie Wio: 
iżył tan Niedzielski 2000 jA HA ROLETY: a IA 
sztę*p. Jam Dobrzański 

Onegdaj '0 godz. 7. wieczór zmarła w Szpł- 
talu żydowskim w skutek zażyłbj truciżny sta- y 
rozakonna Lea Ginsberg zamężna Molťauer, Toz 
wódka maj. lat. 40. Ginsberg gu przyoyciu ter 
go samego dnia o godz. Y t3ej' przed południe 
do szpitalu zeznała "przed Śmiercią, ił nab". 
od pewnego zlotmka ża 19 ot, trsdłiik" Fod 
pozořtem “użycia go na truciznę 'dla ak daw > 
kowy z wodą w nocy wypiła. Brae, KÓW Us 
trzymania i nieszczęśliwe stośunkj © osae miały 
być powodem tego samobójstwś 
U'ga fundusz szkół. lidowych m 
rządzają akademtey jk T, dowiadujemy fostyn 
ludowy w jezuickim © AA i drugiej połówie 
czerwca. Świetne przedstawie amatorskie urzą- 
dzove w przeszłym MIesiący przez akademików 
na tenże sam cel daje nam rękojmię, 28 i fos- 
tyn będzie jednym z najświetniejszych -w tym 
pozonie. Bliższe Szczegóły pedamy później. 


o AA) Traviatą. -Zdając sprawę % 
wtorkowego przedstawienia Traviaty  przedowszy- 
stkiem zająć się musimy p. Friderici- Jakowiecką, 
która spiewała partję Violetty. Zupełnie: nas to 
nie dziwi, że p. J. jako spiewaczka tak Zaszczy- 


- 


tne gajęla „itanowisk= we Włoszech, gdyż w spie' 
wie jest ona Zupwłuą Włoszką. na co się skla- 
da nie tylko jej zupełnie wloska szkoła, ale 
nadto jej glos nadającjąpikh wy Dprmie senang 
skiej muzyki, pelnej trfllerfw 1 koloratut, WY- á 
magających wielkiej *obszerności głosu. Głos P- 
J. ma wszelkje warunki potemu, posiada 0N wa” 
dziwiającą ebszęrność (przeszło 3 oktawy); ij 
miękki i giętki, poddający „się, z: wielką -d 
ścią wszystkim chimerom włoskiego kompozyšora, 
a przytem silny, „uwydatniający prześlicznie 
wszelkie cresceuda 1 decrescenda. WSZ) s Tin 
wie koloratary: adspiewała "Pi J. 2 i Z p 
godną bjegłoścją i gładkością., 09,5 97% tril. 
arów, to' leżą vie już w natu 6 Je] zk R glós 
ten wibnajb: nawot w. tonach, kę g > ka od- 
spiewać by należało, chociat p trzeba, 
łowy. J,/ystłdó pozbyć się tę80, © trzeiui ak. 
cie po części w czwartym 735 zupółnie nie czyć i 
było tej wibracji głosi 7 OE a gag 7 že p. 
J. możą jw niomieckieh BL SPiewać, Za- 
wsze j będzie ona 408 puitością przewążnie 
Jednak bę łoskich, jak t EM 
tylko w 'molodjach „54 e ek ego mieliśmy 
dowód wczoraj 520285" niej "WrEOLcOWym reczy- 
t | nij aktu pierwszego, odzie te pasaže 
atywie i arji teryzuj SS 
RA k charakteryzujące cata Violet 
i frillery 187 ała. Najwięcaj sir, o CO etel. 
J. misternie OQARTA. “Ajwieco) Sily rozwinęla p. 
J. w sokstądie Kaay aktu 3go, (najpiękniej- 
care] opery), do szczytu zaś dopro- 
JR, cie Gtwartym ` (co dowodzi o 
prawd). "łystoiśmy a chociaż bardzo u+ 
ą AKCJA. «My w Violecie p. Kwieciń- 
gkę i WITAZILIŚMY joj zasłużone A uznąpie, 
jednak POTOWNY Tat obje te artystki nio podobna, 
gó! MAJA Jon) znpógyję| odmięnie charaktery, 
a 7 Not Jednak bliższe - omówienie tej 
tags Taza wyg e 
tje wypadły jlóska w Adalgizie). Tune par- 
wiele lópiej „UB mniej „dobrze. P, Cieślewski o 
Sni SIĘ' ruszał jak w poprzediem przed- 


wj veipa mielibyśmy mu uwagę do zrobienia, 
fiz i y korzystając z bytności p. Jakowickiej, 
m J SIę od niej ekonomii w szafowanin glo- 
m. Xpiowa on od razu pałną piersią, tak, że 
Pray końcn znać zmęczenie, a przytem powinien 
mn UWAŻAĆ na swój glos {nie narażać go przez, 
ło na zatratę, co, przy tak natężającym sposobie 
Spiewania prędzej jak zwykle nastąpić może, ~ 
8 szkoda by gyłj 7 77 r 
R Orkiestra tym razem v. wiele lepiej grała 
Jak pierwszym, zapewne dlatego, że grąła we 
wtorek w oryginalnej tonacji. 


Mianowania. Cesarz nadał tytuł radcy 
cesarskiegu  kupcowi w Czerniowcach p. lzakowi 
Rnbinstein, w dowód uznania jego długoletniej 
i bardzo „pilnej działalności (jikg asgąspne SEJ 
an w Czerniowcach. i 


W Bobotę to, jest 11. zm 
surdutowych przez Bwirz, 
"mio a drugi starszy, Ten młodszy 
ił (sic pźonomne : , 
aż żyję  dzierzawcą Ostałowie w zażyłości, 
J mogę zaręczyć, że p. H. ekonoma żadnego 
trzyma, tylko sam gospodarstwo prówadzi, a 
zatem fałsz, jakoby to byf*ekonóm i to ze sąsie- 
dniezo folyarku (i wył wspomaienj „dwaj. pa- 
nowe opowiadal’ mieszczanom, że panowie Pola- 
Lcą sobię 'vbiórać króla polskiego, i naszego 
snach i cesarza napadają, że hr. Potocki, 
y Jest n cesarza pierwszym jego ministrem i 
doradcą, na spacerze napadł cesarza i odciął mu 
uch. Z tego powodu wzywa cesarz wierne swoje 
ludy, Żeby się przypatrzyły naocznie jak go pol- 
sty panowie maltretują, i że cesarz każdemn się 
pokaże ktoby się chciał naocznie o tem przeko- 
uać, A nawet koszłą podróży z cesarskiej kasy 
uęda mu ZWTÓCONE. A g- 
IT To sobie z ust do ust powtarzają i chłopi 
i roznószą Małej, alé widać **he nie bardzo tonu" 
dowierzają, bo przychodzą | dworów i zapytują 
się panów czy to, prawdaf „ 
: { Zmpewsą +włsqkię Wamiestnictwa |zęrópi ha 
to uwagę i póstara się 0 to, Żeby takim baśriom 
koniec położyć. hm I 


Dary na szkołę i 
blańskie, Wykaz Iszy : 
a rzec dadza ©. PR. - 
stępujące aś a Dubluńskiej  wpiynęty na 
0d Wielu, 
złr., Franciszką 


gospodarstwo I'U- 
EPE Ka 


Dp.: Artura Stopczyńskiego 25 


Hirschl 
; jski ora 10 złr,, Boleslawa 
Wierzekiajeciego Jagg zar e MA jei a 


10 złr., Henryka Kd. | 
na rca gospodarstwa sewakię 4 15 ale zaś, 
Wnę Woźciech Jankowski ` AAA „„flatówał 
z wyrazem należnego uznania podaję go Koks 
chnej wiadomości. p > 

7 Komitetu ©. K. Towarz. gosp. galię, 

Lwów dnid ML nłajh 1872 NENTA A 


Sekretarz : 
Prezeg : 36 


Sewerym Smarzewskt. 


. s f; rA 

— Napad na biáro policyjne.. Zeszłej soba: 
ty wpadło dziesięciu do dwudziestu łotrów, a. 
uwolnić jednego ze swoich towarzyszy, do Gd 
żnicy berlińskiego bióra policji i obili urzędnika, 
stawiającego im opór, postronkami i pięściami. 
Jeden 4e strażników wyciągnął. szablę, wydarto 
mu ją i zadano nią cięcie w glowę, tak silnie, 


J. Grelinger-Greliństt | 


` Przyjazd namiestnika żapowiedzigny był kil- 


| ka dni naprzód. Na żądanie jego jednak po- 


wstrzymano się od głośnych owacyj w chwili 
przybygia hr. Goluchowskiego do Rzeszowa, a na 
(WOTCIE kolejowym o pierwszej godzinie w nocy 
witał namiestnika tylko starosta, p. Kosiński, z 
burmistrzem miasta, dr. Uowarniekim, i deputacją 
obywatelstwa miejskiego. Przyjąwszy gościnę w 
dąmu starosty, ; hr. namiestnik udat się na spo- 
czynek, a na drugi dzień (w środę) rozpoczął o 
8 godzinie wizytację urzędów i zakładów nauko- 
wych. uł n 
Po krótkiej wizycie w, starostwie, udał się 
hi, G. do szkoły głównej; sam egzaminował u- 
czniów, obdaruwnjąc pilniejszych obrazkąmi, iza- 
'chęcając do nauki i pilności. Z szkoły głównej 
przeszedł do sąsiedniego budynku, w którym się 
' mieści gimnazjuh. Oglądnąwszy rozpoczętą bu- 
powę przedłużenia budynku gimnazjalnego, wszedł, 
do 3 klasy gimnazjalnej, następnie odwiedził 5. 
1 Y, klase.: "Wszędzie sam egzaminował uczniów, 
zadająć im pytania z histęrji i geografii i języ- 
ków klasycznych. ' 4 4 
Podobnież zwiedził szkołę Żeńską 1 męskie 
semiinarjum nauczycielskie, egzaminując kandy- 
datów, " ro 
Następnie udał się do szpitalu miejskiego, 
wszędzie w towarzystwie starosty, i z drobiazgo- 
wą troskliwością badał stan jedynego w mieście 
naszem zakładu sanitarnego, którego stan isto- 
7 tnie na szczególną opiekę ze strony władz zasłu- 
guje. To też hr. namiestnik witany przez Radę 
miejską w sali ratnszowej, po kilkn słowach po- 
dziękowania za grzeczność, zachęcając reprezen- 
jację Rzeszowa do dałszego | pożytecznego działa- 
nia dła podniesienia miasta, zwrócił uwagę jej 
t'na potrzebę zajęcia się sprawą szpitalu. Pokazał 


i także potrzebę założenia wyższej szkoły żeńskiej, 


w czem mn zupełną oddajemy słuszność. Ludność 
miejska i okoliczna cierpi wiele na praku szkoły 
takiej publicznej, ponieważ istnieją u nas tylko 
dwa prywatne zakłady naukowe dla dziewcząt, 
kouwikt i tak zwane progimnazjum żeńskie, 

| Następnie udał się namiestnik do urzędów 
podatkowych i skarbowych; ostatni szczególnie 
powinien był zwrócić uwagę jego, jest on bowiem 
ostatniem przytuliskiem germanizmu w naszem 
mieście, ai z innych może powodów na reformę 
ze strony władz wyższych zasłngnje, 

" Sala gimnastyczna zasłużyła na pochwałę 
„dostojnego gościa, jest ona jednym z dowodów 
troskliwości reprezentacji miasta o, Sprawy szkol- 
ne, i zapewne nie wiele miast w kraju naszym 
poszczycić się może podobną salą dla ćwiczeń 
gimnastycznych. ” t yar | 

Koło godziny 3 rozpoczęły sję przedstawie- 
nią nrzędowe; . duchowieństwo, autonomicźya To- 
prezentacja powiatowa, urzędnicy sądowi z pre- 
zydentem na czele, -wojskowość i urzędnicy T0- 
| zmaitych gd a służby publicznej, wreszcie 
nieliczni guplikauci, ` znaleźli kolejno chwilkę po- 
 słuchanid, „> St, R%' | 
U Policzwartej br. G. przyjął bbiad n staro-; 
sty; między zaproszonymi znajdowali się zwierz- 
chnicy władz autonomicznych, tudzież przedstawi- 
ciele duchowieństwa, obywatelstwa ziemskiego ż 
okolicy i mieszczaństwa. ; 

Po 6. wyjechał hr. G. do Tyczyna w od- 
wiedziny do hr. Wodzickiego, a wracając wieczo- 
rom w towarzystwie hr. W. i hr, Zamojskiego, 
przypatrywał się iluminacji, którą reprezentacja 
miasta urządziła. Przed starostwem przywitała 
go wojskowa muzyka. Namiestnik pożegnawszy 
odprowadzających go hrhr.. W.iZ., pozostał jnż 
w domu starosty, aby w kółku frywetnom odpo- 
cząć po całodziennych trudach, * 

W czwartek rano hr. G. był w kościele t, z. 
pijarskim podczas egzorty, mianej przez ks, D. : 
dla uczniów, i mszy cichej. r 

Następnie odwiedził kilka znakomitgzych_ o- 
gobistości, i przyjąwszy 4 siebie wizytę jenerało- 
wej Skrzyneckiej, udał się w fowarzystwie pp. 
Kosińskiego, Zaleskiego i dr, Rybickiego w dal- 
szą podróż przez Głogów do Weryni, - własności 
hr. Tyszkiewicza. W Głogowie. całkiąm niespo 


mieszczaństwo chlebem i Solą *8miestnika, który 
wysiadł z powozu i pieszo udał się do miasta, 
Przy drugiej bramie trywnfalnej za miastep**qg- 
miestnik pożegnał” Głogowian, lecz kilkunastu + - 
bywatęłi na: koniach towarzy”zył0 mu aż na gra- 
nicę powiatu. Tn oczekiwał go hr, Tyszkiewicz 
z starostą kolbnszowskim ; namiestnik pożegnał 
zatem odprawadzających, dziękując najżyczliwiej 
za przyjęcie. w 
Rozpisałem się tak obszernie © pobycie na- 
miestuika w Rzeszowie, ponieważ na długo pas, 
miętnym będzie ñen ten popyt hr. namiestnika, | 
naszego obywatela honorowego i dawnego kilko- 
letniego mięszkańca Rzeszowa, a mamy nadzieję, 


nie; kilku, ęhyil spędzonygh między namię =} 4% 


War..JAWOrów 8. maja. W łamach Gązety 
respondencj, z 7. maja b. r. wyczytałem w ko- 
gencji tntejszej, Z rorowa przymówkę' do inteli- 
jaką jest straż oed nn tak zbawiennej instytucji, 
ku poczucia szlachętu ochotnicza, czy to z bra- 


ź 7 0, k 3 3 
niestety nieuważa dala SaN, ho ag ozięblości, 
czyć się, sowne  przyłą- 

We ten zarzut niesłusznie 


jest zrobiony, 


hżianie y wstępu. M praimd try urhfajnej powitąłęi j 


że i hr. Gołnchowskiemn miłem będzie wspomnie- | 


„że połowa miasta nie! zgorzała, albowiem z nie- 
słychaną odwagą, poswięceniem się, nawet gmna 
rażeniem życia, (gdyż kilku z ratujących popa- 
rzyło Ślę i Buknie na tich płonęły), bez różni- 
cy stanu, urzędnicy, Oficerowie 1 żołnierze załogi 
tutejszej, mieszczanie i stavozakonni, niezważając 
czy byli wpisani do straży ochotniczej, lub nie, 
rzucali się do gaszenia pożaru, i prawdziwie cn- 
dem ocalili dwa budynki, również drewniane, 
tylko o parę sążni 0d pożaru odległe, mimo 
płomieni, gorąca, dymn i sypiących się iskier 
na. dachy i tym sposobem przerwali dalsze sze- 
rzenie się spnstoszenia, — Zatem nie niechęci i 
nieszlachetności nczuć przypisać należy nieprzy- 
stąpienie do straży ochotniczej, ale postępowaniu 
władzy gminnej, 'która wprawdzie w innych 
sprawach wzorowo i energicznie postępuje, je- 
dnakże co do põicji ogniowej za mało jest 
czynną, albowiem, dozwala nawet w głównych 
ulicach miasteczka aaszego nowe domy, ale bez 
kominów bndować, lnb też dawniej powstałe bez 
kominów toleruje, co dałekg większą szkodę, jak 
strąż ochotnicza korzyści”przynieść może. 
Niechaj ojcowie miasta, do których i sza= 
nowny korespondent % Jaworowa należeć zdaje 
się, najprzód na to wpłynąg /aąchcą, ażeby we- 
dle istniejących przepisów SP osci nawet po- 
domy z kominami budowano, na 
wiorów, stolarskich i innych 
łatwo palnych materjałów łuietrzymano, a nie'h 
będą przekonani, że inteligeucja nie tylko do 
ratunku mienia biednej ludności ale nawet ich 
własnego pewnie z pomocą pospieszy i do tej 
straży ogmiowo-ochotniczej chętnie przystąpi 
(Im większe jest niebezpieczeństwo istnieją | 
ce tem gorliwiej straż ochotniczą tworzyć by na- 
leżało, Przyczyna, przez korespondenta podana 


a „o aF 


(dla czegó ińtóligencja nto przystępuje 4 


= 


wiatowem |! — 
strfchkach słomy, 


więcej obciąża; p, r.) 
Wiadomości literackie, 
tystyczne. - . sà 

|, — W Warszawie wyszły następujące nowe 
lekarskie dzieła: „Nauka o chorobach kobiet“ 
(Gynaekologia) przekład dzieła dr. Veita przez 
dr. Mieczysława Grnetta (wydanie redakcji Gaz. 
Lekarskiej.)  „Fizjologia*,' przekład dzieła dr. 
Dondersa, przez dr. A, Fabiana i A. Stockmanna, 
uzupełniony przez profesora dr. H. Hoyera (wy” 
danie redakcji Głaz. Lekarskiej); „Policja Lo- 
karska*, przekład dzieła L. Pappenheima, przez 
dr. Wacława Meyzala (wydanie redakcji Gaz, 
Lekarskiej) ; „Rys historyczny-gtatystyczny szpi- 


wia tych, których dotyczy. „lecz przędwnię, jęszca 


naukowe i ar- 
<a 1 


tali i innych zakłądów qobroczynuych w Królą- 


stwie Polskiem4 (wydanie redakcji Gaz. Lekar; 
skiej); „Położnictwo“, dla użytku akuszerek, u- 
ożył dr. Apolinary Thieme. ; GUT TE" 
— „friangnlacje W. ks. Poznańskiegu i 
Szląska“ pod kierownictwem naczelnika triangu- 
lacji państwa Penskięgo dónerał-mhjoraj , ioro: 
ząwicza, rozpocznie, się, W tym roku pomiarem 
| trójkątów etwszdgą rzęgu. W Prnsach Zacho- 
dnich i Pomeranii odbędzie się triangnlacja dru- 
giego rzędu. W, triangulacji" tej” woźmie udział 
vprócz naczelnego szefa 42 geomotrów, > częścią 
oficerów, częścią niższego Stopnia grtylerzystów, 
Specjalny nadzór nad pojedynczemi ' robotami J- 
bejmie sześcin najstarszych kapitanów artylerji 
Przypominamy, - że i w Moskwie główne roboty 
triangnlacyjne vdbyły się pod przewodnictwem 
Polaków. 'Triangulacji za Kaukazem dokonał je- 
neral „Józef Chodźko, brat Aleksandra,  zamie- 
szkglego, w Paryżu. | i 5 Í 
"r W Warszawie wyszło dzieło Ralfa Wał- 
do Emersona p. t.: „Przedstawiciele lndzkości”, 
przetłumaczone przez Józęfa Siellawę, Ją to kry- 
tyczne Życiorysy Platona, , Montaignea, 
borga, Szekspira i Napoleona I, Ostatni znany 
«jest «czytelnikom - Gaz. Nar.,* <drnkowaliśny go 
bowiem w fejletonie r. b. pod tytułem: „Zdanie 
Emersona o Napoleonie I.* Oryginalność, trafność 
i głębokość poglądów zwróciła uwagę całego 
świata na to dzieło, którego- tłumaczenie tem by- 
j geai j$ze, „że dgtąd nie” mieliśray aż adnego 
ig} wiólkiogo fłdzofa amerykańskiego w pol-. 
skim przekładzie. Emersona cenił bardzo: ii czę- 
sto przytaczał Adam Mickiewicz. Przekład pana 
Siellawy jest dobry. - 

— W Siedlcach pan Zygmunt Zanożyński 
zamierza w roku b. w miesiącu październiku wy- 
dawać czasopismo p. t.: Tygodnik Siedlecki. 
Czasopismo to ma być poświęcone literaturze i 
wiadomościom, obchodzącym | bezpośrednio guber- 
nię Podlaska. 

= Pam Józef Kamieński w Warszawie ma 
przygotowane do {ruku dzieło p, t, „Przegląd 
literacki, starego testameutn pismu Swietego“. 
Jest to ocenienie czysto naukowe tej boskiej 
księgi, na utworzenie której wieki się składały. 

— , Przyjaciela domowego wyszedł ur. 9. 
i zawiera”) Pamiętnik kapitana gwardji narodo- 
wej (c. d.); Nadzieje Litwy (dok); Kalwarja (z 
ryciną); -Potrzeba oświaty dudu; Zaniedbywanie 
ogrodów i tego skutki; Leczenie ospy! i. gorączki 
tyfonialnej według dr. Raspaila; Papier na po- 
dagro; Pomeksowe mydło angielskie; Kronika i 
drobiazgi. 


i 
Gospodarstwo przemysł i handel. 


Sweden- ` 


liśmy, we Lwowie niepospolitą ulewę. W zacho- 
aniej Galicji deszcz spdd! |dbficiej, $o: wpłynęło 
bardzo korzystnie na stan zasiewów. Stan dróg 
krajowych jest wyśmienity a ceny irachtu są z 
tego powodn bardzo niskie. 

Ruch w handlu towarowym był normalny, 
Dla budowy nowych kolei nadeszły znaczne 
transporty cementn, szyn i Iuuych materjałów. 
Znaczniejsze transporty spodziewane są w tych 
dniach. Wywóz bndnieca ustał prawie zupełnie, 
gdyż marynarka i koleje jłelaznę pruskie nie po- 
szuknją obecnie tego artykułn. Mimo to jedna- 
kże mogą przedsiębiorcy w najbliższych kwarta- 
lach sprzedać progi qla kolei pruskich pod kö- 
rzystnemi warnnkami. Ceny progów kolejowych 
w Mysłowicach podwyższone zostały z I talara 
na 1 talar i 12 groszy. Ponieważ kolej Karola 
Ludwikz*zu'żyła cenę transportu więc przedsię- 
biorcy mają wcale, korzystne widoki. Handel 
drzewem opałowem nstał już zupełnie W han- 
dlu spirytnsem panuje dotąd zupełna stagnacja. 
Kupcy knpują tylko na koasumcję Nawet za- 
mówienia z dostawą w późniejszych terminach 
nstały znpełnie. Za stopień płacono 60 — 61 
ct. — Handel jajami ożywił się nadzwyczajnie 
w ostatnim tygodniu. Nawet z Moskwy wysyłano 
na Podwołoczyska dość znaczne zapasy jaj do 
Prus. Obecnie wysłano z Moskwy na Galicja do 
Prus 700 cetnarów jaj, ale Spodziewać się mo- 
żna, że handel tym artykułem niebawem ożywi 
się znakomicie, 

Stan zastewów znacznie się polepszył. 
Wprawdzie wiadomości jakie o stanie zasiewów 
z różnych stron Galicji utrzymujemy, ' są dość 
pomyślne, mimo to jednakże zbiory w tym roku 
nia wypadną zupełnie zadowalniająco; gdyż'w 
bardzo .wielu miejscach- musiano z powodu dłnż- 
szej posuchy przeorać zasiewy. © prawdopodo- 
bnym tezultacie zbioru jęczmienia i owsa w tej 
chwili jeszcze nie można żadnej kombinacji po- 
stawić. Zbiór knkurndzy na Bukowinie i w księ- 
stwach naddunajskich wypadnie: Ibardzo pomyśł 
nie, jeżeli dzisiejsze waronki nie zmienią się w 
sposób niekorzystny. Ceny zboża na targach za- 
granicznych poszły w górę, ale dotąd jeszcze nie 
są tak wysokie, by się mógł opłacić wywóz 
zboża z Moskwy do Niemiec. Znaczne zapasy 
zboża moskiewskiego zakupują obecnie galicyjskie 
młyny parowa. Do Tarnopola, Brodów i Podwo- 
łoezysk przywieziono w ostatnim tygodniu z Mo- 
skwy 60 tysięcy cetnarów dla Galicji. 

Na targach zamiejscowych ceny były na- 
stępujące: Bochnia: pszenica 190 f. 11 zł. 
50c., Żyto 180 f. 9 zł., jęczmień 158 f. 
8 zt. 50 c, owies 112 f. 3 zł. 80 c. Ruch 
był „słaby, (farnów: pszenica 190 f. 11 zł. 
żyto 180 1, 8 zł. 70 c, jęczmień 158 f. 
7 zł 75c., owies 112 f. 4 zł 20 c. Wy- 
wóz ustał zupełnie. Dębiug: pszenica 190 f. 
14 zł. 75 c., żyto 180 f 8 zł, 50 «s ' ję- 
oznęeń 158 f. 8 zł. 25 c., owies 112 f. 4 
zł. Ruch był słaby, Jaros taw: pszenica 
190 f 10 zł. 70 e.„.żyto 180 f. 6 zł. 80 
0. == 8 zł., jęczmień 160 f.5 zł 50c. 
do 7 zł, owies 112 f. 3 zł. 30 c.— 3 zł. 
80c: W handlu nastąpiła dłuższa stagnacja, 
Brody: pszenica” 190 f. 8 zł. — 9 zł}, ży- 
to 180 f. 5 zł. 75 c. do 6 zł., jęczmień 
150 f.. 5 zł. 10 c — 5 zł 706., l owies. 
112 f. 3 zł. — 3 zł. 30 ca groch 200 f. 6 
zł, — 7 zł. 50 e. "Rnch był słaby, zboże 
kupowano tylko na konsumcję. Tarnopol: 
pszenica. 190 f. 9 zł. 20,6. żyto 180 f, 6. 
zł., jęczmień 158 f. 5 zł 40 c., owies 111 
fa 82ł./50 c. 

Bydła rzeźnego i opasowego przywieziono w 
ostatnim tygodnin koleją lwowsko-czerniowiecką 
„1046 sztuk, które odwieziono zaraz dalej do 
Oświęcima. - Z tutejszego targu odstawiono na 
dworzec kolei 150 sztuk wołów. 


Rafinerja spirytusu Juliusza Mikola- 
SZA notuje spirytus rafinowany stopień 69, spi- 
rytus rafinowany z anyżem stopień 72. 
8i y 
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Ostatnie wiadomości. 
Pisma staro-centralistyczne z zażartością 
napadają na pisma galicyjskie za ich wystą- 


pienie przeciw nowemu planowi rządu, zapo-— 


| mniały tylko odpowiedzieć pismom galicyj-. 
skim na pytanie: w jaki konstytucyjnie mo- 
| żliwy spagób, rząd ten plan przeprowadzi - 

o co na razie pismom galicyjskim głównie 
| chodzi. Zapomniały — bo go nawet nie zna- 

ją jeszcze, i nie zha także sam rząd. W te- 

legramie Pester-Lloyda z Wiednia dnia 13. 
| bm, czytamy: „Doniesienie, jakoby rząd już 
t 
| 
l 


się adęcydował na formę, w którejby elabo- 


rat ugodowy sejmowi galicyjskiemu przedło- 

żył, jest zmyślone.* — Czy nie jest to przy”: 

padkiem pierwsza trąbka, dająca znak do 
Sii 


lisyrz er N 


BA x | Ja kk 


rejterady.? “i i Ls 

Na každy sposób, jak ze smutkiem wy- 
znaje Stara. Presse, zaimponowała 4 pe 
centraligtycznej jędność, z jaką cała Bea Wy: 
jątku prasa galicyjska potępiła, a raczej Wy- 
Śmiała ten nowy plan akcji w spręwie gali- 


cyjskiej. Gdzie taka jednomyślność w dzien- 


MAGUI 


lwowski nie potrzeba jego! większości dwóch 
trzecich w 'óbecności trzeche czwartych, 
tylko i zwyczajnej większości, i tym Spo” 
sobem obaliła jedną z głównych podstaw pla- 
nu nowego, jak go Nowa Presse, nakreśliła, 
— powiada teraz w godnym uwagi, a bodaj 
czy nie półurzędowym artykule, że nie cho- 
dzi o to, aby sejm galicyjski tylko przez 
„tak“ lub „nie“ dał swoją opinię o elabora- 
cie, ale sejm może poczynić pewne „mało- 
znaczące” (unwesentliche) zmiany w elabo- 
racie, a rząd będzie pośrednikiem między 
sejmein a Radą państwa, i ku temu pośre- 
dnictwu poprosi nawet koronę i parlament 0 
pełnomocnictwo. Tym już sposobem obalona 
druga podstawa planu, jak go Nowa Presse 
nakreśliła. A tam, gdzie małe, nieesencjonalne 
zmiany są możebne, tam są możebnemi wiel- 
kie, esencjonalne.  * 

Zarazem nawołuje Tagespresse centra- 
listów, aby nie przeszkadzali ugodzie, aby 
nie sądzili, że po zwycięztwie w Czechach 
mogą folgować swej tajonej lub nietajonej 
myśli i niweczyć ugodę — gdyż nietylko 
podnieśliby tem siły przeciwnika, dali mu 
czas do zorganizowania się silnego, ale na- 
raziliby się na utratę zaufania korony; 
która od programu ugody z Galicją nie 
„odstąpi. 

' Dziennik Polski domaga się nowych 
wyborów do sejmu. Czyżby istotnie sądził, 
że nowe wybory innych wydadzą posłów, 
albo geniuszów wytworzą? Wątpimy aby był 
na tyle — naiwnym. ni 


Spn z Z 


Telegramy Gazety Narodowej. 


Wiedeń dnia 15. maja. Matka 
cesarza, arcyks. Zofia, obłożnie zachoro- 
wała, Wydany wczoraj biuletyn brzmi 
niebardzo zaspakajająco. 

Wiedeń dnia 15. maja. „Presse“ 
donosi, że elaborat o ugodzie galicyjskiej 
będzie jako wniosek rządowy przedłożo- 
ny sejmowi galicyjskiemu. 

Wydział do sprawy starokatolików 
uchwalił mianować referenta nim do na- 
rad nad wnioskiem Walderta przystąpi. 
Referent ma Wydziałowi sprawę zdać z 
nadesłanych petycji i wniosków staroka 
tolików. Referentem wybrano Weebera. 

Diś- wieczór będzie klub wiernokon- 
stytucyjny naradzał się nad zamierzoną 
interpelacją go dg prgenogzenia gję Jezui- 
tów do Austhji I ©o do przyspieszania 
wniosków do ustaw, płynących z zniesie- 
nia konkordatu. 

„Neue Freie Presse“ pisze, że” pa 
dzisiejszej posiedzeniu podkomitetn Wy- 


„działu konstytucyjnego rząd zapewne po- 


czyni oświadczenia o zmianie swego sta- 
nowiska w sprawie ugody galicyjskiej. 


Oświęcim d. 15. maja. (Targ na woły.) 
Przypęd 1.690 sztuk, sprzedanych 1.020. 
Cena według rachunku wiedeńskiego 32.50 
do 33.25 złr. za Cetnar; sztuka po 123 de 
202 złr. 50 ct. Samuel Kriss. 


SĘ: TEJE= WER RW ER 
Kursa wiedeńskiej Giełdy 
z dnia 15. maja 1872 
godz 2 min. 00 po południu. 


Wiedeń. Axcje franko aust-. 135.00. Wę- 
gierskie kredyt. 150.50. Anglo-austr. 296.50. 
Unionsbank 29450. Kolęi Karola Lund. 254.00. 
Kolej siedmiogr, 183.00. Kolei połndn. 195.40. 
Kolej Alfólda 180.50. Kolei Elżbiety 249.00. 
Kolej Iwowsko-czerniow. 4165.00.: Węg.Nordost. 
165.00. Kolei połnocnej 231.50. Kolei Rndolfa 
129,50. Węgierska Ostbalu 139.00. Indemnizacje 
galicyjskie 76.50._ Losy z roku 1864 146.00. 
Usposobienie : 

godzina 10 min. 30 po południu. 

Wiedeń. -Akcje kolei koszycko-oderbergskiej 
„18050 Akcja kredytowe 326.69. Akcje banku 
'anglo-auEtr. 297.00. Banku obrotowego 201.00. 
Kolei Karola Ludwika 252.00. Kolei południowej * 
196.00. Franko-anstr. 135 00. Losy tur. 74.00. 
Akcje banku budow. 120.60. Losy węgier. 104.00. 
Kolei państwowej 362.00. Banku zwiążk. 292.00. 
Napoleondor 8.98. Kolei Łupk. 000.00. Rubel 
rqsyjski 8.00. Usposobienie: mdłe. k 
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NW TEATRZE m. SKARBKA. 
We czwartek d. 16. maja 1872. 
Drugi gościnny występ pani T. eodozji 
FridericheJekowichiej, pierwszej spie- 
waceki "w" Palermo. 
ŁUCIA Z LAMERMORU 
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Jak nąprzykiai opowiedzieć treść wewnę- 
trzną takiej postaci,” jak Amelja i Słowackiego, 
aby uchwycić jej charakterystycznećrysy, pe y 
wyraźną fizjonomię? Znam tylko jeden spo%'" : 
porównanie. Amelja jest to kwiat czuły 1 WOD- 
ny, uakryty rosą porauuą i grający Ws”. 
kolorami tęczy, ale nieświadomy ani "eh Sig 
ni, ani piękności, ani tych blasków, dw A 
rano rozkiełkły, już spalp po? 0óne W ta- 
rach słońca, eg R 

Sądzę, że i pani Módzejow: 3 
wała swoją rolę ; przynajmniej porówuanie po- 
A PAPAJINA e iana kiedym patrzał na 
a puey. > a nozo, przedstawienia. Oto- 
Jej grę podczas niedziela ‘takim wdziękiem ci 
czyłą i kobiec F 

yia ona bierność tycznem, Że nawet w 
miejscach, gdzie 
Pegazowi ze szkodą | i 
Stws, wale: wtedy kiedy mala o 7 Przede okro’ 
om ng ówi 


kładce z póca 3 
P i P 
wa te, na jej usiach nie rażą Nienaturalnością. 


jednom miejscu tyl 0 gra artystki mo- 
gła ŁA wydać jakty niedociągniężą do ogólnego 
tonu, A a przysięga i wzy” 
ROCH 
baz uwydotnienia. 

Scena z lilją była prześliczna. W panu 

Ładnowskim Abigniow miał godnego tłómacza. 
Był to e Pancerny towarzysz o hamletow- 
skiem, À n, wulkan chłonący w sobie swoje 
Żary Rev DA Wcześnie w tych żarach, pył to 
| dk RH M 'Bniew Słowackiego. 
pam Wolefski 7 dostała się bardzo odpowiednio 
1 duiarskości lemu, Odegrał ją z wielką werwą 
i dziarskością, Przecież iw tej roli niepodobna 
mu nie zalecać w; eż J T w” 
kszego spokoj większej okrągłości ruchów, wię 
ZaCZy, Pia w gestach. Mazepa, choć syn m% 
wańcem zz paziem królewskim, wyc 
rano PA stroną medalu jest gra pana Ba- 
na b tego w roli wojewody. Rola la, za ciężka 

Paki niejednego talentu, za ciężką jest i na 

P. Baranowskiego. Nawet charakteryzacja 
tym razem nie dopisała artyście. Deklamował on 
Swoją rolą jak człowiek, który się przeuczył cze-. 

08 i mie może już dźwięku przez siebie wygła- 
Bzanego zrozumieć. ©” - -— P 

— Dekoracja. Cesarz nadał  naczelnikowi. 
Bukowiny p. Eudoksemu Hormuzaki w dowód u- 
Zmania jego pełnej zasłng „działalności baronos- 
two, zwalniając go przytem od zwykłych przepi” 
Sanych opłat. 

T Minister spraw wewnętrznych zamianował 
komisarzy obwodowych p. Stanislawa Jakubowi- 
cza, Romana Gabryszewskiego, Eugeninsza Be- 
neszka i Karola Kolarzowskiego starostami pov 
wiatowymi w Galicji. 

— Cholera. Podług doniesienia jeneralnege 
konzulatu w Moskwie z dnia 27. maja b. r. i. 
161no przebiegu cholery w gubernii Podolskiej 
zachorowało w miesiącu kwietniu w obwodzie Ka- 
mienieckim i w mieście Proskurowie w ogóle osób 
322, z tych umarło 95, wyzdrowiało 149 a 78 
pozostało w dalszem leczeniu. 

"| Ze. K, namiestnietwa. 

Lwów dnia 5, czerwca 1872. 


20 piękne, przeminęty 


Odezwa 
8z6m : w myśl statutu obowiązującego odbędzie 
się niebawem ogólne zgromadzenie członków To- 
warzystwa zaliczkowego we Lwowie. * 

Wedle nchwały Rady zawiadowczej na Ogól- 
nem zgromadzeniu uczestniczyć będą mogli tylke 
ci członkowie, którzy żadnemi .należytościami do 
Towarzystwa nie zalegają. 


Dyrekcja wzywa przeto przeto P. T. czlon=, 


ków, którzy z wkładkami na udziały zalegają, 
by takowe w kasie Towarzystwa jak najrychlej 
uiścić zechcieli. p r 
Dzień ogólnego Zgromadzenia, jakoteż po-. 
rządek dzienny i miejsce w należytym czasie 0- 
głoszone będą. 
Z dyrekcji Towarzystwa zaliczkowego. 
Lwów, 3. czerwca 1872. 
Józef Pajączkowski, Z. Medwvećzky, 
dyrektor. kasjer. 


aid] ace 4 węgierski podwyższył subwencję 
na 84.090. wd Fej w Peszcie z 24.000 Św 
j złe Œ czeski w Pradze pobiera tyl- 
ko Sat złr, anbwencji, Pradze pot y 
powodu powsz 

Wiedniu, , na przyszły rok wej wystawy w 
udzielone będą oficerom zajągi TE oa 0" 
datki na pomi Tak dostanie RA 
1260 złr., pułkownik 900 zr., í podyutkównik 
630 złr., 


major 504 złr., kapitan 1jg 
360 i 270 złr., nadporucznik 216 złr. a zie 
cznik 180, złr. 


— -P. Antoni Kątski, > 
goszczący nateraz w Loudynt 
na Bulstrode Street ef K 
i gościnne przyjęcia. maju - 
kich R © ini sią pierwszorzędmi lon; 
dyńscy artyści muzyczni, kilkunastu lordów 1 
lady'ch oraz ambasadorowie: pruski, perski, hlsz- 
pański, włoski i portugalski. Bawiono się MU- 
zyką i rozmową do godziny 4, rano. 


— Od krakowskiego Tow. przyjaciół 
sztuk pięknych. Na losowaniu dzisiejszóm za- 
kupionych przez Tow. przyjaciół sztuk pięknych 
obrazów itd. następujące numera wygraly : 

Nr. 24, 100, 275; 297, 338, 343, 433, 


— 


pianista i kompozytor 
e w salonach swoich 
wieczory muzykalne 
sjodnym z ta- 


443, 528, 563, 569, 587, 647, 746, 816, i 


863. 874, 1003, 1070, 1128, 1356 1371, 
1387, 1394, 1438, 1457, 1486, 1497, 1524, 
1529, 1572, 1577, 1689, 1737, 1765, 1770, 
1797, 1805, 1837, 1846, 1879, 1884, 1887. 
1888, 1924, 2089, 2103, 2128, 2131, 2201, 
2201, 2284, 2437, 2484, 2518, 2521, 2528, 
2052, 2594, 2615, 2630, 2634, 2675, 3024, 
3252, 3316, 3366, 3401, 3404, 3427, 3458, 
3473, 3559, 3574. 
Kraków, 8. czerwca 1872, 


— W Kuttach obwodu kołomyjskiego, wy- 
daje tamtejszy sąd powiatowy dotychczas jeszcze 
wyroki w językn niemieckim, pomimo, iż obie 
strony spón wiodące języka tego nie roznmieją i 
żadna więc strona o niezrozumiałą stylizację wy- 
rokn nie prosiła. Takie postępowanie sądu w 
Galicji istniejącego"z stronami ; «nie: nmiejącemi 
po niemieckn jest zewaszęchmiar niesłuszne i wi- 
doczną krzywdę tak dla dotyczących stron sa- 
mych, jak miemniej dla praw narodowości w kra- 
ju.  Czasby już zatem temu nadużyciu zaradzić, 
a jeżeli inaczej nie można, to przynajmniej przez 


wszystkiemi , 


tak pojmo- , 


swoich dręczycieli. ` 


Fo vałorocznem istnienin na- 


przeniesienie dotyczących panów, urzędujących w |=dobra 


kraju po niemiecku, w kraje — gdzie język uie- 
miecki jest w używaniu, a my z wdzięczności za 
to powiemy im: „szczęśliwa droga j* 

> —. Z pod Rzeszowa. ~ Bieżący rok był tak 
obfity w kalendarze, jak żaden przedtem — za- 
Sypano nas literalnie kalendarzami różnej treści 
i wartości. Kupiwszy tychże sztuk ośm, prze- 
wertowałem wszystkie i zdaję z tego następują 
ce sprawozdanie. * Zaleta kalendarza jest naprzód 
część praktyczna. Każdy kalendarz oprócz części 
świątecznej 1 astronomicznej, powinien zawierać 
jak najwięcej przedmiotów informacyjnych i gos- 
podarskich. ' Mała tylko liczba tegorocznych ka- 
lendarzów zawiera te działy należycie  opracowa- 
ne, a niektóre nie dotknęły nawet takowych, na- 
tomiast zapełniły karty niesmacznemi przedruka- 
mi powieści, poematów i` anekdotek, Tak uka- 
zał się kalendarz powieściowy, który bez pagi- 
nowania kartek i źle oprawiony, zawiera w sobie 
jak n. p. przekład z niemieckiego Peter Śchle- 
mil. Drogi zamieścił sporą liczbę dowcipów z 
b.uku lwowskiego z ryćinami, których znaczenia 
na prowincji nikt nie rozumie; trzeci same prze- 
druki z przeskubanych przez cenzurę moskiewską 
czasopism warszawskich, a czwarty (ten postąpił 
najdowcipniej) wydal kalendarz (zawierający jeden 
potężny poemat) pozostały mu z r. 1871 snać 
w całym nakładzie przyoblokłszy go tylko w no-. 
wą sukiepkę — okładkę i część świąteczną na 
r. 1872. Panowie wydawcy! tak się tworzą 
kalendarze! _ Kalendarz - powinien, powtarzam 
jeszcze raz -— zawierać jak najwięcej artykułów 
gospodarskich, hygienicznych i iuformacyjnych, 
zastosować się mogących w każdym domn przez 
rok cały, podczas gdy część literacka jest uwa- 
Żaną tylko jako domieszka etyczna, a i ta po- 
winna mieć eel naukowo-pouczający. - Zwracając 
uwagę pp. wydawców na ich dotychczasowe po- 
stępowanie, zapowiadam, że za wyjściem kalen- 
darzów na r. 1878, zajmę się recenzją każdego 
z osobna, i rezultat tego podam -do publicznej 
wiadomości. z Tiei 


— Stanisławów. W zielone świątki dnia 
19. maja r, b. odbył się zapowiedziany + festyn, 
ludowy na dochód szkół Indowych. 7“ 

Wpłynęło banknotami 522 zł. 30 c. i je- 
den dukat licząc 5 zł, 30 c. razem wpłynęło 
527 zł. 60 c. z z Ru 

* Wydatki: a) muzyka 20 zł, 

b) knpno fantów 52 zł. 38 e. 

c) kupno na fanty celniejszych fotografii z 
obrazów * naszych pierwszych + malarzy Matejki, 
Grottgera, Kossaka i zagranicznych Rafała, Leo- 
narda da Vinci i innych między temi: Unja ln- 


l 


belska, Polonia, Litnanika,” Pochód na Sybir, 
Wojna, Pochód Lisowczyków, Bitwa pod Ostro- 
łęką, Przysięga Zygmunta, Przysięgł królowej 


Jadwigi, Łokietek między włościanami, Powrót 
po napadzie Tatarów, Zosia Mickiewicza ičipne 
115 %ł. NET" " Z 
-~ Q) Pirotechnikowi za ognie sztnezne 50 zł. 

e) Pomniejsze wydatki: na dekoracyjne u- 
branie kiosku na fanty, na Świece woskowe, na 
przyrządy gimnastyczne, na służbę 26 zł. 4 c. 
suma wydatków 263 zł. 37 e. Pozostaje czy- 
stegoe dochodu 264 zł. 22 c., które na książe- 
czkę kasy oszczędności złożono. 

Sto sztuk wzorzystych lampionów do oświe- 
tlenia darował burmistrz bezpłatnie. I 

Od komitetu miejscowego w Stanisławowie 
zawiązanego w celu zbierania składek na szkoły 
ludowe .d. 20. maja 1872. 


— Cytamy w Kurjerku Warszawskim: 
Szanowny Redaktorze! Z powodu dochodzą- 
cych do mnie pogłosek roznoszonych po mieście 
przez osoby niechętne, jakoby 4. p. Stanisław 
Moniuszko doznał jakichś nieprzyjemności 
w konserwatorjnm muzycznem w daiu zgonu 
swego, uważam za konieczny obowiązek oświadczyć : 
1) że w powyższym dniu dyrektor Moniu- 
szko weale' do konserwatorjum nie przychodził ; 
2) że ostatnie widzenie się moje z niebo- 
szczykiem miało miejsce w teatrze wobec jego 
rodziny na przedstawieniu opery „Beata“, w ze- 
szły czwartek tj. d. 30 maja (a więc na 6 dni 
przed zgonem) i 
3) że nieodżałowany nasz mistrz w stosun- 
kach swych z konserwatorjum zawsze i nie- 
zmiennie był otaczany przez zwierzchnika 
tejże instytucji, współkolegów i uczącą się mło- 
dzież uajżywszemi dowodami czci, poważania i 
szacuuku. Z nszanowaniem 
Papur Apolinary Katski. 
Oświadczenie to wyjaśnia nam pogloski o 
jakich wspomniał nasz korespondent z Warszawy 
w liście umieszczonym w niedzielnym numerze 
Gatety. i" 


Gospodarstwo przemysł i handel. - 
Sprawozdania 
handlowej i przemygą dniowe lwowskiej Izby 
duktów zrealizowanych * a? sanach zboża i pro 
ciągu tygodnia 0d 30. maja EEN lwowskim w 
Pod wpływem powietrza Rprzj ba 1872. 
gətacji roślinnej potaniało w tym E RN yer 
gotowe 30 do 40 centów na, worku. Sprzedaję 
też chętniej rzepak z umową na wrzesień,  ** 
Zboża. Pszeuicw 170 f.  czelna biała 
10.50—10.75 zł, czelna żółta lub czerwoną 
10—10.50 zł,,.biała dobra sucha 10.50 Zł, 


płacą [żądają 


czerwona lub żółta 10  zł., 
ną lub wilgotna 9.50 — 9.75 zł. 

' Zyto 160 f. czelne, suche 7.50—37,60 zł. 
średnie lub wilgotne 7— 7,20 zł. > 

Jęczmień 140 f. przedni 6.80 , 

Owies ,100 f. 3.80-3.90 zł 

Kukurudza 170 f. popyt zaaczniejszy, Żą- 
dją ab Lwów 8.25—9,25 zł, zj, 

" Zboża strączkowe. Groch 180 f. przy 
braku popytu żądają 8—9 zł. 
' M Nasiona. Koniczyna ` 180 r.  Usposo- 
bieñie mdłe i za stare nasienie cenią- po 30 
d' 36 zł. but? 

Nasiuma olej «w. Rzepak zimowy 150 f. 
ak uwów= 11.50 zł., ab Przeworsk lub_Rze- 
szów 12 zł. i 

Lnianka 150 f. 8.50—8.75 zł. 

Wełna. |Knpcy wyczeknją;, dlatego ceny 
niższe. i È AE ír T JPaĘ 

Miód 100 f. surowy ab Lwów 22—23 „Zł. 

Okowita 80 Tralles, 41 miar. Pomimo wiele 
obiecującego stann kartofli w polu, podniosły się. 
przecież w tym tygodniu ceny Okowity. a mianc- 
wicie notują za okowitę gotową 22.50 — 22.75 
zł z umową na _ czerwiec-sierpień 23.50 do 
23.75 zł. Za garuiec ab miejscowości podolskich 
płaną 1.36 —. 1.40; za nową „okowjtę 1.648 
1.10 zł. x 

Z pod Bursztyna. W chwili gdy to piszę, 
odbywa Się wystawa gospodarcza w Bursztynie, 
urządzona staraniem przewodniczącego oddziałn 
gospodarskiego Rohatyńskiego. Żaden może z po- 
wiatów w Galicji nie ma tak niekorzystnego miej- 
sca na wystawy jak właśnie powiat Rohatyński, 
a potrzebnjący od dawna polepszenia gospodar- 
stwa rolniczego, dla braku miejsca też, jak nie- 
mniej z powodu. niedziałalności byłej Rady od- 
działu, niedość że żadna wystawa ' do skutkn 
dójść nie mogła, lecz co gorzej i boleśniej, 
bo członkowie oddziału przestali zjeżdżać na po- 
siedzenia i stato się, że dawny zarząd ustąpił” 
oddając nowy w ręce wgo Włodzimierza Puzyny, 
który swym staraniem energicznie wziąwszy się 
do dasta, nie tylko na nowo wprowadził w ży- 
cie już dogorywające Towarzystwo, ale utworzył 
wystawę w najlepszem , najkorzystniejszem miej- 
sen przy kolei tj. w Bursztynie. 

` Wystawa odbyła się. w zabudowaniach fol- 
warcznych ks. Jabłonowskiego. Machin rolniczych 
dostarczyli pp. Wihera, Pietsch i lwowska spół- 
ka budowy maszyn w znacznej ilości. Przede- 
wszystkiam celowały pługi wyrobu Spółki bn- 
dowy maszyn. .pod każdym względem, niemniej 
pługi żelazne p. Wichery. Dla ziemi naszej je-. 
dnak okazały się pługi z odkładami i trzusłami 
a la Majdański doskonałymi i w rzędzie reszty 
pługów stanowiły pierwszeństwo. Niemniej płnżki 
do obgartywania wyrobu „Spółki“ okazały się 
praktyczniejszymi i w nprawie, lżejszymi jak 
takież na niskich a Żelaznych kółkach pana Wi- 
chery. Reszta machin rolniczych p. Wichery i 
Spółki rywalizowały z sobą o pierwszeństwo. 
Zakupili je członkowie Towarzystwa gospodar- 
czego. © 7 

Sądząc z zakupna i z zamówień, Spółka 
bndowy otrzymała pierwszeństwo sprzedawszy 
prawie wszystkie machiny i narzędzia rolnicze, 
celujące dokładną robotą i dobrym  materjałem, 
To samo mogę powiedzieć o młynku do miele- 
nia zboża p. Wichery, dokładnie i mocno zro- 
pionym a kosztującym 170 ztr. 

Szczęścia tego jakie mieli p. Wichera i 
Spółka nie doznała fabryka p. Piotscha, w ka- 
żdym razie Spółka budowy machin pod kiero- 
wnietwem pana Przygodzkiego celowała najlep-. 
szemi i najpożyteczniejszemi okazami | 
Na uznanie zasłùguje kosiarka Wgo Tusta- 
nowskiego z Oskrzesiniec tnąca na równej bez 
kretowin łące siano doskonale. 

Dział bydła rogatego był niedość licznie 
reprezentowany, Z powodu wybuchłej choroby, w, 
powiecie na pyski i racice. Mimo tego jednak 
było do 60 sztuk bydła po największej części 
rasy holenderskiej. Najlepszem okazało się bydło 
holenderskiej rasy Wgo Gorajskiego, szczególniej 
młode cielęża, starannie i czysto utrzymane i 
dające rękojmię w przyszłości nadzwyczajnych 
rezultatów. W ocenieniu zasług przeto kn pod- 
niesieniu chown bydła komisja przyznała panu 
Gorajskiemn medal srebrny rządowy. 

"Wobec bydła tegoż medalem rządowym u- 
premiowanego, odznaczającego się dobrą rasą i 
starannem utrzymaniem, nie możemy jako wzór 
prowadzenia dobrego chown bydla tj. krzyżowania 
rasy holenderskiej z krajową żadną inną stajnię 
w pow. Rohatyńskim wskazać , jak stajnię pana 
Gorajskiego, z produktów bowiem młodych zkrzy-- 
żowania ras tych powstałych a na wystawie 
przedstawionych, przekonaliśmy się, iż postęp 
w chowie bydła znacznie Się. wzmagą i przy 
racjonalnem i nmiejętnem prowadzeuin doprowa- 
dzi do najpiękniejszych rezultatów, . 

Wobec bydła tego, jak też warnnków od 
dobrego krzyżowania żądanych o innym bydle 
cóż powiedzieć? Widać chęci, widać postępy, sta- 
ranność pielęgnacji, lecz trndno' o rasę dobrą, 
i dlatego prócz bydła pana Gorajskiego Żadne; 
mu innemu pierwszeństwa przyznać nie możemy, 
pomimo że komisja rozdała -medale pp. Jnljano- 
wi Tustanowskiemn, Krzeczunowiczowi 1 panu: 
Pentherowi z Burszbyna, Że rasy szwetzką i ho. 
lenderską krzyżowane z krajową. Po bydle wy- 
stawionem a w podobny gposób krzyżowanem 
spodziewaliśmy się lepszych produktów jak jaz 
żówki przedstawione z Bolszowa i jak takie 


grdynaryj- 


Zł. 


m 
4 


* prócz jednego bucuajka holenderskiego „ 12-mie- 
sięcznego z Oskrzebini JUZ YT - IWUN 
|. Inne bydło włościańskie zasługiwało:* na 
| premie, które też komisja przyznała, "wyszcze- 
gólniając słusznie Zwoły vo buhaju holenderskim 
ia krowach krajowych peWuego ` włościanina ze 
wsi Martynowa. Gdy już mowa 0 medalach i o 
premiach, zarzut musimy nozynić Komisji, dfacze- 
go pominęła barany rasy  Electoral-Negretti, 
własność p. Władysława Tnstanowskiego rzeczy- 
wistą piękność i bogactwo wystawy stanowią- 
cych, a przecież za takie okazy jak z Knihinicz,” 
mogące Śmisło rywalizować z podobnymi w krajn 
i za granicą należało się najwyższe rznanie, tem 
bardziej iż nic były to pojedyńcze okazy ale 
owczarnia reprezentowana, dająca Świadectwo ra- 
cjonalnego howu i jak najstaranniejszej pielę: 
gnacji, dostarczającej wybornych baranów do 
hown a dających wełnę pierwszorzędną. — Przy- 
znać musimy przeto, Żę największa zasługa na. 
leży się p. Władysławowi Tnstanowskiemu za 
wprowadzenie rasy Electoral-Negretti w tntej- 
szym powiecie, a tem większe uznanie, iż tenże 
z własnej woli i chęci darował na losowanie 1 
barana bardzo cennego. Za taką pobndkę i za- 
chętę daną wygrywającomu, winien tenże, zda- 
niem naszem pomnażać i rozpowszechnić tę rasę 
owiec, których : wełna stanowić może w przy- 
szłości największe bogactwo kraju. (D. n.) 


Wrocław d. 8. czerwca. (Kor. Gaz. Nar.) 
W przeszłym tygodniu rolnicy prawie całej Eu- 
ropy wielkiego doznali zadowolnienia, albowiem 
tam: gdzie dotąd zbyt długo panowała snsza — 
na Węgrzech, w księstwazh Naddunajskich , Ga- 
licji itd. spadły nareszcie rzęsiste deszcze i na 
nowo ożywiły pola, które już bliskie zagłady 
były. 'W innych zaś krajach, jak w Anglii i 
Francji, gdzie zbyt długie i wielkie słoty po- 
wszechną już obawę wzbudzać zaczęły, niebo się 
w końcu wypogodziło i nadzieja przynajmniej 
nie zbyt złych sprzętów na nowo zawitała, Zmia- 
na ta na lepsze w stanie atmosfery wywarła 
wpływ dość znaczny na handel zboża, który od- 
tąd dnżo ze swego ożywienia utracić musiał. 

Z jednej strony bowiem kupnjący licząc na 
przyszłe obfite zbiory, coraz więcej okazują po- 
wściągliwości; z drugiej zaś sprzedający w prze- 
konaniu, że zapasy starego zboża bynajmniej nie 
tak wielkie, aby się z nich aż do zniw jaka 
większa ilość pozostać miała — wcale do kon- 
cesji skłonnemi nie są kto tylko może stawia 
silny opór tendencji obniżajątej W takiem zaś 
położeniu rzeczy bardzo jest natnralną, Że ceny 
wprawdzie nie wielkiej uległy zmianie, lecz że 
odtąd ruch bandlowy znacznie się zmniejszył. 
W Anglii dowozy zawsze bardzo małe, ale i po- 
pyt wcale nie wielki, gdyż na targach tylko 
młynarzy widać, którzy nie więcej jak dzienne 
potrzeby swoje zaspakajali. Ceny jednak z po- 
przedniego tygodnia dosyć się utrzymały. We 
Francji i Belgiii targi nie mniej spokojne były 
i nawet ceny tu i owdzie nieco osłabły, lecz po- 
dlug ostatnich doniesień znów się choć powoli 
wzmacniać zaczęły, W Holaudji ruchu mało bez 
ceny bez zmiany. W Niemczech usposobienie bar- 
dzo chwiejne zapanowało, w cenach jednak od- 
tąd nie wiele się zmieniło i tylko nı brak rn- 
chu ogólnie się straszą. Zupelnie to samo i o 
naszym płacu powiedzieć można, gdzie jednak le- 
psze ziprna tak pszenicy jak żyta łatwo i po 
stałych cenach znalazło kupca. Na ostatniej gieł- 
dzie naszej notowano 1000 kilogr. pszenicy na 
ten miesiąc 82 tal, tyleż żyta ua ten miesiąc 
543/, tal., na czerwiec-lipiec 54 tal., na lipiec- 
sierpień 52*/, tal, na wrzesień-październik 59 
tal, na październik-listopad 52 tał. 

Na dzisiejszym targu naszym notowano: 

Pszenicę ' za 100 kilogr. (około 200 f. w.) 
białą 7 — 8! tal., żółtą 67/,4 — 8. tal. 

Żyto za 100 kilogr. 5'/, — 53/, tal. 

Jęczmień za 100 kilogr. 4'/ę — 4'1/,, tal. 

Owies za 100 kilogr. 

Groch za 100 kilogr. 

Wyka za 100 kilogr. 37/,, — 4 tal. 

Łubin za 100 kilegr. żółty 25/, — 3 tal. 
niebieski 23, — 21i tal. rz 

Koniczyna i rzepie bez dowozu.] 

-  Qkowita stałe; za 100 litr. (100 kw. p.) 
100% Trall. w miejscu 235/,, 'tal., na ten 
miesiąc i aż do sierpnia 23 tal., na wrzesień- 
październik 20 tal, na październikelistopad 18 
talarów, k 

Banknoty “austrjackie 90'/, tal. za 150 zł. 

Banknoty rosyjsko - polskie 84%, tal, za 
90 rubli. 

Targ nasz na wełnę wczoraj się rozpoczął, 
dowóz jest bardzo znaczny i zjazd. kupców nie 
tylko z Niemiec, ale i z Angli gii 1 Belgii 
o wiele liczuiejszy jak w przeszłym roku. Wszy- 
scy jednak w początku wielką okazywali powścią= 
gliwość.i dopiero gdy sprzedający żądania swoje 
zniżyli, rozpoczęły się transakcje tak oŻywiune, 


że dzisiaj już mało co pozostało wełny. Pranie 
było w ególe zadowalniające. Ceny stosunkowo 
do przeszloróczuych 1 — 6 tal. wyżsże. W tej 


chwili popyt zdaje się. jeszcze zwiększać, 
MAL eee e Kwilecki, Poto- 
tki i spółka. Filia wrocławska. 


E 


; 


Rafinerja spirytusu Juliusza Mikola- , 


Sza notuje spirytus rafinowany stopień 74, spi- 
rytus rafinowany z unyżem stopień 77. J 
Księgosusz. Do d. 31. maja rb. sprawazo- 
no wybnch księgosuszu w Szuparce i Korolówce 
powiatu załeszczyckiego. 
memmen on OO 
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Ustala zaś ta zaraza w Wolkowcach i Pi- 
szużatyńcach, powiatu borszczowskiego ; W Lisow- 
cach i Dupliskach powiatu zaleszczyckiego. ==. 

Obecnie zaraza panuje w T miejscowościach 
powiatu zaleszczyekiego i w jednej miejscowości 
powiatu borszczowskiego, tłumackiego 1 przemy” 
Ślańskiego, gdzie pomiędzy 3.563 sztukami by 
dla rogatego w 60 zagrodach 63 sztuk padło, 
260 chorych i 361 podejrzanych 0 zarazę za- 
bito. 

Co się podaje do powszechnej wiadomości. 

„ Z e. k. namiestnictwa. 

Lwów dnia 5. czerwca 1872. 


+ 


Telegramy Gazety Narodowej. 


Berlin 10. Czerwca. Parlament 
niemiecki 165 głosami przeciw 78 prze- 
dłużył termin wejścia w życie konstytucji 
w Alzacyi i Lotaryngii aż do 1. stycz- 
nia 1874. Sejm pruski odroczony aż do 
21. października. „Kreuzztg.* zaprzecza 
wiadomości o zjeździe trzech cesarzów 
przy odsłonięciu pomnika Steina w Nassau. 

Wiedeń 10. czerwca. Wydział fi- 
nansowy przyjąl wnioski podkomitetu w 
sprawie drożyzny mieszkań wzywając 
rząd, ażeby zbierającej się Radzie pań- 
stwa natychmiast poczynił odpowiednie 
przedłożenia. Dalej uchwalił wnieść do 
Izby projekt zniesienia podatku od inse- 
ratów i plakatow, i wezwać rząd, aby 
przy projekcie nowej ustawy stemploweg 
starał się usunąć stempel gazeciarski. 


Wiedeń dnia 10. czerwca, (Telgr. Gazety 
Narod.) Na dzisiejszym targu wynosił spęd ga- 
licyjskich wołów 1500, razem z wołami innych 
prowincji wynosił cały spęd 2680 sztuk wołów. 
Targ zaraz zrana ożywiony; płacono za cetnar 
żywej wagi po 34—37 zir. 75 c. 

J. Krzysztofowiez, 
Caffe Stierbóck Leopoldstadt. 


Kursa wiedeńskiej Giełdy 
z dnia 10. czerwca 1872 
godz 2 min. 05 po południu. 


Wiedeń. Akcje franko aust:. 139.50. We- 
gierskie kredyt. 159,00. Anglo-anstr. 326.20. 
Unionsbank 292.50. Kolei Karola Lud. 259.00. 
Kolej siedmiogr. 181.00. Kolei połudn. 208.10. 
Kolej Alfólda 182.00. Kolei Elżbiety 251.00. 
Kolej lwowsko-czerniow. 163 50. Węg.Nordost. 
165.00. Kolei połnocnej 225.50. Kolei Rndolfa 
180.00. Węgierska Ostbahn 135.50. Indemnizacje 
galicyjskie 77.00. Losy z roku 1864 145.50. 


Wiedeń. Akcja kolei koszycko-oderbergskiej 
189.50 Akcje kredytowe 000.00. Akcje banku 
anglo austr. 000.00. Bankn obrotowego 280.00. 
Kolei Karola Ludwika 000.00. Kolei południowej 
000.00. „Franko-austr. 000 00. Losy tur. 75.00. 
Akcje banku budow. 121.50. Losy węgier. 105.00. 
Kolei państwowej 359,50. Banku związk. 323.00. 
Napoleondor 000. Kolei Łupk. 275.50. Rubel 
rosyjski 153.  Usposobienie: mocne. 


W TEATRZE hr. SKARBKA. 
We wtorek d. 11. czerwca 1872. 
Na cześć Stanisława Moniuszki 
(czysty dochód na korzyść rodziny zmarłego.) 
HALKA 
opera w 4 aktach, słowa Włodzimierza Wol- 
skiego, mnzyka Stanisława Moniuszki. 
Kapelmistrz pan Szirer. 


Osoby: 
Stolnik i P. Borkowski. 
Zofia jego córka . . Pna Wajcówna. 
Jannsz . 5 P. Niedzielski. 


. P. Koncewicz. 
Poa Marja Kwiecińska. 
Joutek . Pan Zakrzewski. 
Dndziarz P. Bąkowski. 
Goście, górale, hajducy i słnżba. 
Tańce układn paua Budkowskiego, dyrekto- 
ra szkoły baletu. 
1. Polonez, przy współudziale całego to- 
warzystwa dramatycznego. 

2. Mazur błękitny, w cztery pary. 
Na zakończenie : 
APOTEOZA 
obraz żywy otaczający pomnik ś. p. St. Mo- 
niuszki, — Wiersz Platona Kosteckiego wy- 
głosi p. Ładnowski, 

REQUIEM kompozycyj Stanisława Moninszki , 
ułożył ma orkiestrę H. Jarecki. Wykonają 
WSZYSCY artyści opery przy łaskawym współ- 

„. | udziale Towarzystwa muzycznego. 
Złożenie więńca lauwrowego na pomniku 
$. p. St. Moniuszki. 

Reżyser p. Lech Nowakowski. 
Pomnik ś. p. Stauisł. Moniuszki pęzła pana 
Baranowskiego. 


+ Początek 10 godz. wpół do Śmej. 


Dziemba . » 
Halka . 


NADESŁANE. 

Zwraca się uwagę Szanownych czytelników 
na dzisiejsze ogłoszenię fabryki zegarków Philipa 
Fromm we Wiedniu, I. Rothenturmstrasse 9, na- 
przeciwko Wollzejle. Ceny tej firmy są najtańsza 
w całej monarchii austrjackiej. Każdy potrzebu- 
jący zegarków, raczy się udać pisemnie lub 080- 
biście do tego handlu. Literalne zlecenia zała- 
twiają się rzetelnie i gustownie, jak gdyby kupu- 
jący był osobiście w handlu. 


Czwórka gniądych Wa- 


155, mialy sześcioletnich, do 


łachów 


udzieli zarząd dobr w Borynicze. 


W Gazecie Wiedeńskiej (Wiener Zeitung) 


czytamy następujący dziennikarski artykuł : 


O leczniczej wartości Styryjskiego soku 


ziołowego w słabościach organów 
oddechowych, 


wyrobu J. Purgleitnera, apte- 


karza w Gracu w (Styrji). 


Sądzę, że nie ubliżę godności wiadomo- 
ściom lekarskim twierdzeniem, iż częstokroć 
skutki Ee w pewnych cierpieniach tak zwa 
nych środków popularnych samego lekarza w 
zadumę wprowadzają, O skuteczności takiego 
środka popularnego, Soku styryjskiego, przeciw 
słabościom organów oddechowych, przekonałem 
się sami na znanej w całym Bukareszcie z do- 
broczynności hrabinie Garanczyn, która cierpiąc 
przeszło od dwóch łat na suchy kaszel, połą- 
czony z utrudnionym oddechem, bezskutecznie 
używała wszelkich w podobnych miedomaga- 
niach zalecanych Środków. Również i woda 
Kissingska, pita w podobnych cierpieniach z 
pomyślnym skutkiem, nie sprowadziła pisze 
cej najmniejszej ulgi Skutkiem tej różnorodnej 
a przeciągłej kuracji, dama ta taki wstręt do 
wszelkich lekarstw uczuła, że mi stanowczo 
zaniechanie dalszego jakiegokolwiek leczenia 
oświadczyła. Ja sam po zrobieniu tylu niepo- 
myślnych prób, zwątpiłem w możność nlżenia 
pacjentce, i dlatego nie sprzeciwiałem się jej 
postanowieniu, jednakowoż nie chcąc ją pozba 
wić nadziei polepszenia zdrowia, postanowiłem 
zrobić ostatnią próbę z Sokiem styryjskim, o 
którego najpomyślniejszych skutkach w cier- 
pieniach piersiowych sam się przekonałem 
Poleciłem też bezzwtączne zażywanie soku 
tego, nadmieniając dla zachęcenia słabej do 
zażywania, o powyżej wzmianko wanych doświad- 
czeniach. Długi czas była moja pacjentka na 
wszelkię przedstawienia niewzruszoną 1 dopie 
ro po dosyć długim upływie czasu i w skutek 
mych bezprzestannydh nalegań nakłoniła sie 
do wej rady Zażywając każdodziennie 2 do 3 
łyżek stołowych tegoż soku, chwaliła jego nie- 
zwykłą przyjemność, nieczując przytem żaduych 
utrudzeń w trawieniu, jak to przy innych 
środkach często się zdarza. Skutków użycia 
wyczekiwałem z natężoną ciekawością, które 
też niebawem się pokazały, gdyż zaledwie po 
upływie 14 dni zapowiedziała mi je hrabina 
następnemi słowy: „Panie doktorze, z prawdzi- 
wą przyjemnością oświadczam Pauu, iżeś mi 
tą razą wlaściwy Środek na me cierpienie po- 
lecił, gdyż obecnie do zastanowienia rzadko 
kaszlę i oddecham lżej.“ Slowa te same przez 
się wiele mówiące, zostawiam bez objaśnień, 
potwierdzam tylko w interesie prawdy jak i 
cierpiącej ludzkości ż9 po użyciu 5 flaszek so- 
ku tego, wyżwymienione dolegliwości zupełnie 
ustąpily. Sok styryjski był tą razą, podług 
równie tratnego jak i dowcipnego wyrażenia 


brze ujeżdźona, jest razem lub 
parami w Boryniczach, stacja kolei Czernio-| 
wieckiej, do sprzedania. — Bliższą wiadomość 
2503 1—3 


Rutynowany ekspedytor -| 


poczty i telegrafu, poszukuje umieszczenia. 
Wiadomość: L. K. poste restante Smorze. 


Uwiadomienie. 


w Zeliborach w pow. rohatyńskim. 


| Dnia 18. czerwca 1872 i następnych, odbę: 
dzie się w Żeliborach w drodze licytacji sprze- 
daż Koni, wołów, bydła rogatego, 
owiec, uprzęży, powozów, Sprzę- 
tów gospodarskich i domowych, 
mebli, jakoteż innych zapasów. Co niniej- 
szem do wiadomości publicznej podaje się. 

Żelibory dnia 15. maja 1872.  1—3 


Reamość do sprzedania, 


We wsi Gruszka trzy ćwierci mili od Tłu- 
macza przy drodze krajowej, jest realność skła- 
dająca się domu o 4 pokojach i kuchni angiel- 
skiej, z 2 stajen, 2 sżop i szpichłerza, około 
55 morgów roli uprawnej z których 35 mor- 
gów skomassowanych i drzewami obsadzonych 
do pomieszkania przypiera, reszta zaś w 2 par- 
celach się znajduje, niemniej z sianożęci przy- 
noszących około 12 sążni siana, z wolnej ręki 
da sprzedania. Budynki znajdują się w stanie 
dobrym — realności dla sąsiedztwa fahryki 
Tłnmackiej intratna. — Bliższych szczegółów 
udzieli ks. Józef Mogilnicki w Gwoźdcu 
starym, poczta Gwoździec miasto. 2452 2—3 


Konkurs. 

Zarząd oddziałowy Towarzystwa pedagog 
w Tarnowie, poszukuje mauczyciela gi- 
minastyłki, który w sześciu miesiącach le- 
|tnich, t. j. od marca do końca czerwca i od 
wrześnią do końca października uczniom za. 
jktadu publicznego naukę gimnastyki w 10ciu 
godzinach tygodniowo, udzielać będzie obo- 
|wiązany. 

| 4 posadą tą połączona jest płaca 300 złr. 
W. a. rocznie, tudzież wolność nauczania gi- 
mnastyki osób prywatnych w zabudowaniu i 
przyrządami Towarz. pedag., na korzyść wła” 
sną nauczyciela. 

Ubiegający się o tą posade, mają wnieść do 
Zarządu Tow. pedag. w Tarnowie, o ile mo- 
zności za pośrednictwem miejscowego oddziału 
Towarz. pedag., najdalej do 31. lipca b. r, swe 
podania zaopatrzone w następujące dowody : 
1. Metrykę chrztu. 2484 2—3 
2. Dotychczasowy bieg życia. 
3. Świadectwa dokładnej znaj 
styki i udzielania tejże. 


L. 30.740. a 


Kdy kt. 


C. k. Sąd krajowy we Lwowie podaje do 
publicznej wiadomości, iż w skutek prośby 
kuratora zakładu ubogich i sierot w Droho- 


omości gimna- 


się pacjentki, ostatnim ratunkiem w potrzebie. 
Od tej też chwili powziąłem doń zupełne zau 
fanie, a polecać go w wszelkich prwyż wymie- 
nionych cierpieniach, wprost bez robienia prób 
z innemi jakiemibądź środkami, nważam 
obowiązek ludzki jak i lekarski. 
Dr. Halberyger. 
Sok ten jest do nabycia w składach wy- 
mienionych w dzisiejszem ogłoszeniu. 
Znany powszechnie i podług zdania lekarskie 
go wielostronnie wypróbowany 


Styryjski sok ziołowy 


dla cierpiących na piersi. 
Dostać można zawsze w świeżym stanie po 
cenie 80 ct. za flaszkę. 


za 


szkułowa i nerwowa 


bolom reumatycznym, oczu i stawów, przeciw 
zawrotowi głowy i bolowi krzyżów, osłabieniu 
nerwów i ciała, a do wzmocnienia organów 
płciowych za najskuteczniejszy nznany. Cena L zł. 


STOMATICON, Woda do ust 


Dr. Bruna, dentysty kilku c. k. zakładów 
w Gracu, uznana w skutek nader licznych 
doświadczeń 72 specyficzny środek do za- 
gojenia rozranionych dziąseł, do usuwania cu- 
chnącego oddechu i wstrzymania postępującego 
próchnienia zębów. 


Cena flakoniku 88 ct. 


Likier żołądkowy 
Dra Krombholzą, 
Likier ten przyrządzony z wzmacniających 
roślin, działa szczególnie skutecznie na organa 
trawiące, a rozgrzewając żołądek wywiera naj- 
zbawienniejszy wpływ na zdrowie. Może on być 
doskonałym towarzyszem 12 polowaniu, przy 
wycieczkach i w podróży.— Cena fakoniku 59 gt 


miotów dostać można 


zed 
Powyższych prze K. Schubutha przy 


prawdziwych: we Lwowie u 
uliey Krakowskiej, u apte 
dawniej Tomanka, Mikolascha 
pod węgierską koroną J. Piepesa 
galant. Kamila Strzyżowskiego |u B.Fa 
W Białej u P. Knansa; w Bochn jaj 
denchechta, w Czerniowcach u T. Zachia Bas 
wicza i J. Rojańskiego, w Jarosławiu u L 
jana, w Kełomyi u F. Zacbarjaąasiew1cza < AÀ 
Hermana, w Krakowie u K. Hermana ! J. Jal 
w Rzeszowie n J. Schaitera, w Stanisławowie n 
A. Tomanka i Spółki, w Tarnopolu u M. Senit- 
fki, w Tarnowie u J. Jahna, w Wieliczce U 


nem jest Radzie administracyjnej rzeczonego 


J. Engelhofera Esencja mu. |przejrzane być mogą w registraturze tutejszego 

c. 

Administracji zakładu Stanisława hr. Skarbka 

z aromaiycznych ziół alpejskich.|we Lwowie, niemniej w zarządzie dotyczących 
Bezsprzecznie wyśmienity środek przeciw|dóbr w Oparach. 2505 1—3 


| 


karzy Zyg. Ruckera| 
ha, Berlinera, w apt | 
i w k handlu 


l JEDYNY JEDYNY 
jaki potwier- jaki przyjęty 
tiap Z0- Ba, Szpi- 
stał przez h 5 
AKADEMIĄ Geet 4 
4 MEDYCZNĄ — 
Tp Cen 
Za pomocą APARATÓW 
tego aparatu, BRIETA 
powszechnie r:o 41 butelce 
{znanego obe-- 12 fr. 
cnie, każdy o dwóch itd. 
dziś może w 15 fr. 
jednej chwili o trzech itd. 
przygotować 18 fr. 
z bardzo ma- o czterech itd. 
łym kosztem 25 fr. 
Kr ai 
Ą i 
Wszelkie na- O 
oje 
4 Jakoto Viel, do 1 bu. 10 fr. 
Soda, Limo: do 2 bu. 15 „ 
niada gazowa do 3 ię ao je 
jl wiuo musu- = do 4 butelek 
Hłące ale, su 1848 9-—10 30 fran. 


a i Schall i 


wyżu, fundacji $. p. Stanisława hr. Skarbka, 
celem wydzierżawienia folwarku Słońske 
do tegoż zakładu należącego na 9 łat, a mia 
uowicie na Czas od 24. czerwca 1873 do 23. 
czerwca 1882 publiczna licytacja w drodze ofert 
ustnych lub pisemnych w c. k. Sądzie krajo- 
wym na dniu 4. lipca 1872 o 10. 
godzinie przed południem przedsię- 
wziętą zostanie. 

enę wywołania rocznego czynszu dzierża- 
wnego stanowić będzie kwota 2700 złr. a. w. 
a każdy chęć wydzierżawienia mający, obowią- 
zanym będzie złożyć przed rozpoczęciem licy- 
tacji w gotowiźnie jako wadjum kwotą 270 
złr. a. w. i przyjęcie lub odrzucenie rezultatu 
przedsięwziąść się mającej licytacji zastrzeżo- 


zakładu, nakoniec bliższe warunki lieytacyjne 


k. Sądu krajowego, jakteż w centralnej 


C. k. Sąd krajowy. 


Lwów 7. czerwca 1872. -- 


Woda Selcerska. 9 medali 


APARAT Gazożen BRIETA 


nazwany i zabrewetowany. 


| MONDOLLOT SYN, 
inżynier fabrykant 
w Paryżu przy ulicy Chateau-dRau 94. i 96. 


Charskiego w Zaleszczykach u J. Kodrębskiego 
i Spółki, 1907 9—12 


i gal. akcyjn. 
kupuje 


płatne 1. lipca b. r. 


od Akcyj kolei 


dzo uporczywych. 
Dostać można w Warszawie w składach materjałów aptecznych pp. Gallego, Spiessa 
i Mrozowskiego; w Krakowie w aptekach pp. J. Trauczyńskiego i Redyka; we Lwowie w 
aptece p. P. Mikolascha; w Brodach w aptekach pp. Kullak i Frąggosz; w Rzeszowie w ap- 
tece p. Schaitter; w Poznaniu w aptece p. Dr. Mankiewicza. 
a Sklad główny w Paryżu przy ulicy Richer 12, u p. Girandeau de St. Gervais, 


(R WYMIANY 


c. k. uprzyw. 


banku hipotecznego 


po cenie najkorzystniejszej. 


we Lwowie w aptece p. Mikolasch. , 


kupony 


Karola Ludwika 


2421 4—6 J 


» w da 


Sprzedaż ruchomości 


Nigdzie w Ga 
skwy sprowadzaną 


i q CJ , p zę 
U Be 
„klerbate Kjachtyńska: 

z Magazynów Wasyla Klimuszyna, w cenach od 2 złr- 50 ct. 
do RO zlr. za funt w. rass. w oryginalnych oqlombowauych pakietach; 
tudzież wprost z Londynu parostatkiem sprowadzoną Hierbatę chiń- 
ską — przednią Kyssow po 3 złr. 50, najprzedniejszą Kyssow i naj- 
przedniejszą Souchong po 5 złr. w. a. za funt wied. w obfitym utrzy- 


muje zapusie Władysław Lachowiez, 
2—2 aptekarz w Jaworowie. 


licji nie ist.iejącą , prawdziwą, lądem wprost 2 Mo- 


L. 1821. 


2501 1—1 
© 

Ogloszenie, 
Dnia 15..czerwca r. b. o godzinie 9* przed 
południem, odbędzie się 59* publiczne losowanie 
listów zastawnych 4%, tudzież %* losowanie 
5, listów zastawnych galic. Towarzystwa kredy- 
towego ziemskiego, w sali radnej Dyrekcji na 1 
piątrze od ulicy Kopernika. 


Suma do losowania przeznaczona wynosi: 


z listów zastaw. 494" . . - - . zdr. 160.766. 15 cu. . 
|jp>en rs » 12.788. 12 ,, 


<S<RG EG 43 WG R BG GEGEG GW © GG WE SSS 


"|* Najnewsze 


W |Cylindry Srebrne z re 
'|Snvenette srobrne z pod 


4 Srebrne 


Najtańsze zegarki w świecie 


kupić można bezsprzecznie jedynie w składzie fabuycznym [egaików 


M. Miller, Wien, Stadt, Bahonteroarstragse Nr. 1. 


Atelier fiir Reperatur und Montirung: 


Dammgasse 26, in eigenen Hause 


zegarki kieszonkowe 
egipskie 
E , , paryskie 
Te same lepiej wykonane 1 


z werkiem do grania i łańcuszek 45 ct. fe 
wyrocznie (zegarki) 45 ct. 
Mentmartre z łańcaszkien 1 złr. 


| 
zł. 50 ct. do 2 zł. 

ulatorem sekund zł, 10, 12, 14. 

ego, fałszywe szkło zl. 10.—, 12.— 

wojna przykrywką zł. 16, 18, 20. 

ze srebra chińskiego z podwójna przykrywka zł. 12, 14, 16. 
wychwyty Kotwiczne zł. 16.—, 18.—, 20.—, 2% 

a Savonette zł. 20,—, 22.—. 25—, 28.—. 

a remoniery (bez kluczyka do nakręcania) 16, 18, 20, 22. 

Z o apo rażamih EE Stery (bez kluczyka do nakręcania) 12, 14, 16, iu. 

Srebrne, ze złoła chińskiego ang. chronomet tł. 10 

Zkote zegarki damskie z emalja lub bez zł. 25, 30, 35, age imie ó | 

męzkie zł. 35 40, 45, 60, 235. 
ry balansowe, najelegantsze do salonów. 


zz ola chińg 


2452 1—10 


Gi n 

Najnowsze Zega 
moca pendułu, lecz kołysze dźwignia. Do nakręcania 

Budziki Juliette, wierna Kopia budzików 
Sztaka 5 łr, (Włanzy wyrób), i 
Prócz tych 4h jeszcze LA zegarki ścienne , 


stogunkowo tanich cenach do nabycia, 


5. letnia gwarancja na każdy zegarek najmniejszej wartości. 


* Gwiazdką oznaczone zegarki są 
zmysłowo wykonane. | ke . . i 3 
Za złoto chińskie daje się 10. letnia gwarancja, że nie straci koloru. 


= Wysyłka na prowincje za pobraniem pocztowem lubh nadesłaniem gotówki, "= 


Tc zegarki Etagere nie poruszają sie za po- 
o I e co B dni. Cena złr. 20, å ` s 
wieży Juliette w Paryżu, budza w dowolnych godainach. 


Kieszonkowe i zegary salonowe . po 


moim wysalazkiem nowym, klóre nie ida, jednak ga bardzo 


PuRPAKAT 


ca 


"ELIXIR pokrzepiający i przeciw gorączkowy, wyborny dla osób delikatnych 

ı osłabionych; leczy gastralgije, bladaczki, wychudnienie i marnienie. ardzo 
skuteczny przeciw gorączkom i utracie sił po gorączkach, jak również przeciw 
zimnicom tak pospolitym w naszym kraju. 


„1 Dyak gali Towarzystwa kredytowego ziemskie, 


Lwów, dnia 5. czerwca 1872. 


DE We wtorek dnia Il. czerwca drugi dzień sprzedaży ` 


w PARYŻU, rue Drowot, 15; — we LWOWIE, w aptece P, Mixotasca; 
w KRAKOWIE, w aptece P, Tnacczrdskizco; — w BRODACH, w apiece P, Kotas, 


i | 


(ab e - e e 
= składu płócien i bielizny 2486 1-2 | $' 
2 |» najznakomitszego fabrykanta wyrobów lnianych i bielizny, F | 
E STAŁA i HAERTLEINA w Wiedni » | 
+» 4 D 
>| NUHOSTAŁA i HAERTLEINA w Wiedniu, Graben Nr. 30. -21 
- o 
a F = et 
N Odpowiednio do mego poprzedniego uwiadornienia ośmielam się Šzanewnej Publiczności donieść, że nadzwyczajnie tania sprzedaż, pod gwarancją dosko- <, | 
DS nałości towarów, już sie rozpoczęła, jt.: koszul męzkich i damskich, kalesonów. kaftaników. spodnic, płaszczyków do cze- A” 
sauia i do kąpieli, skarpetek, pończoch, koknierzy i manszetów. płótna na sztuki, bielizny stołowej, chusteczek, © | 
zr ; ręczników, szyrtyngów itd. 4 | 
© $. A : ? 
5 który odbywa Się we Lwowie jedynie tylko 
[e 
. e = . i j i -g 
ib I plac Marjacki Nr. 6. w domu Penthera, obok handlu optyka D 
5 w handlu płócien i bielizny S. REICHA, i p. BOSQOVITZA. > 
z KE 20O, nizej ceny fabrycznej Z = 
x będą wszystkie towary tylko przez krótki czas wyprzedawane, gh 
c rd 
Ñ Wykaz do sprzedaży nadesłanych towarów : e || 
N Pierwej kosztowały : Cennik bielizny Męzkiej. Kosztują teraz tylko : e | 
E 680 sztuk koszul męzkich z prawdziwego holenderskiego, irlandskiego | © | złr. 1.85, 2.40, 3.-, 3.50, 4-—, 450 do r | 
a i pambypédkieg płótna, pierwej kosztowały po złr. 2.50 3, 3.50 |25 5.50. š = 
4.— 5—, aa ; i l == 1 az =N 
5 Bafo cienkie z fantazyjnemi przodkami lub haftowanemi baty- H złr. 5.50! 6.—, 7.—, 5.— do 10.— naj- z 
o stowemi wstawkami. r ý ; ciensze. p 
E 00 sztuk kalesonów męzkich podług niemieckiego lub francuskiego ta- 3 || 
2, G0U Sonu z majcięższego rumburgskiego płótna, kosztowaly pierwej |+ | zy. 1.20, 1.70, 2.—, 2.25, 2.50 do 3— |< 
r po złr. 1.40, 2—, 2.25, 2.50, 3.— do 4.—; „© najciensze. w 
= 170 tuzinów skarpetek w różno -kolorowe paski lub gładkie z Fil de | 5 * 
= Cosse, pierwej 2.75,3.—, 3.5 |, 4.—, 4.50, 5.— do 1. - zapółtuzina; |Ñ | złr. 2.—, 2.25, 2.50, 3.—, 3.50, 4.—, 4.50, = 
a 450 sztuk koszul imęzkich z najcienszego angielskiego sZyrtyngu zfał- | Æ| do 5.— za pół tuzina. 
Z IU deczkami lubgładkim przodem, pierwej po ztr. 2.50, 3.—, 3.50 do 4.—; a=] złr. 1.80, 2.—, 2.25, 2.50 i 3.— najciensze. ES 
= Cennik na składzie będącej bielizny Damskiej. z 
S 9 sztuk podług 75 rozmaitych fasonów różnych gatunków koszul łr. 1.70, 2.—, 2.25, 2.50, 3.—, 3.50, 4.— 
e 2470 dpi ch, pierwej po alr, r. 20, 2.50, 3—, 4.—, 5—, 6—, 3 B, 6.—, 8.— do 10.— najciensze. 3 
—, 8—, 9.—, 10.— do 1223 f , $ D |. 
Ę 700 ała majta e 2. cienszego i najlepszego Chiffonu. elegnucko zro- Fi; złr. 1.25, 2.—, 2.25, 2.50, 3— do 3.50 naj- | Œ 
2 U bionych i najnowszego fasonu, pierwej po złr. 1.50, 2.—, 2.25, Pm |  ciensze. 2 
= 2.50, 3.—, 3.50, ŚĆ di eż r 3 aiqo, 1.80, 3—, AEE N aj 
RĄ sztuk gorsetów z najcieni” erkalu najnowszego fasonn, pier- 3.50. 
S 1055 wej po złr. 1.80, 2, —; 2.25, 3.-, 3.50, do 4.—: i A ZE b 6.60, 6— 650. 7-— 250 do z 
J Bardzo cienkie, z gustównie wyrobionemi najstaranniej haftowa- o Sdra ajine ı 9.90, 4.—, 4. Ę: 
N nemi wstawkami, pierwej atr. 6, 7, 8, 9 do 10; D ; T 
2 1700 spodnie do ubiorów Kostiumowych i dlugich sukien podług 100 | „> złr, 2.30, 2.80, 3.—, 3.25, 3.50, 4.—, 4.50, A, 
> . bzmaitych wzorów wypracowane, pierwej po złr. 2.80, 3.50, 4.—, 5—, 6—, 4.—, 8.— 10.—, 12.— do 15.— 
= 4.50, 5,—, 6.—, 177% 8—, 9.—, 10.—, 12.> do 18.—; h cz | najciensze. tz 
() sztuk płaszeryków do czesania podług najnowszego fasonu Z naj- |*—| z, 250, 3.—, 8.50, 4.—,4.50, 5—, 6—, | 7 
E 450 ej A. e Er TAA Bin 450,8, |m | 7, 8.— do 10 najciensze. 
"mu a qi e 
PO 115 tuzinów pończoch damskich wybornego gatunku, pierwej pół tuzina | S | złr. 2—, 2.50, 3.—, 3.50, 4—,5—, 6—, | m. 
= po złr. 2.50, 3,—, 3.25, 4.—. 4.50, 5.—, 6.—, 7.—. 8.— do 10.—; | m | do 7.— rajciensze za pół tuzina. EJ Q 
z. 600 sztuk nocnych koszul damskich z czystego dobrego płótna i najcien - © złr. 2.50, 3.25, 4.—, 4.50, 5—, 6.— do $ 
4 szego y aiee AU pat i, j "og 24 7.50 najciensze. 
o szetami, pierwej po Zir, 3.—, 3.50, 4.—, 4.50,5.—,0,—,7,—.8d0 10 —; 
S Cennik płótna i chusteczek. 
| 


dla dam i dzieci, lub na pościel. pierwej złr. 16, 17, 


sztuk rumburgskiego, holenderskiego, 
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E OVU LLUBwYw=-- 


Dani TAF NIYNTWIEKYZAAŁIEW 


O A Lun A 


irlandzkiego, 
łok. wied. na 14 i 16 koszul męzkich, najlepszy gatune 
65 do 120; kosztuje teraz sztuka tylko zir. 18, 20, 22, 24, 28, 30, 36, 40, 45. 50, 55, 60, 70, 80 
do 100 najciensze. 


x Chusteczki dla dzieci z czystego płótna, pierwej za pół tuzina 95 cent; 65 cnt. za pół tuzina. 
z NAQA tuzinów chusteczek z rumburgskiego i irlandskiego plótna, pierwej | © ty wee 
1600 za pół tuzina zir. 1.25, 1.50, 2.—, 250, 3.—, 3.50, 4.—, 450, |4| geol "4300 wo Y — 
S Hp ao >- A; * > najciensze, za pół tuzina. 
= ODA tuzinów francuzkich batystowych chusteczek z kołorowemi brze- 
daj UG gami i czysto białych, pierwej za pół tuzina złr. 1.80, 2.25, 2.50, R) złr. 1.40 1.75, 2—, 2.50, 3.—, 3.50, 4-—, 
3 3.—, 3.50, 4—, 5—, 6.— do 8.—; dika | B 5.—.do 6.— najcieńsze, za pół tuziną. 
a ięż ół bli ó 30 łokci ; 1 
sztuk ciężklego na pół blichowanego płótna domowego po ES Y 
F 70 wiedeńskich, pierwej po złr. 8, 9, 10 do 12; i Fai złr, 1. . 6.—, 8.50 do 9.—. 
> RK sztuk prawdziwego płótna białego na koszulę męzkie, po 25 łokci = złe. 9. —, 9.50. 10.—, 
z Do wiedeńskich, pierwej po złr. soy 12 p > v E a dei S WRZE i 
2 ƏN sztuk najcienszego płótna jak skóra, najlepszego wyrobu, po S | złr 11 —18.—, 14—, 15.—; 16—, 
LE pP łokci sig iskicji pierwej po złr. 14, 15, 16, 17, 18, 20 do 25; g 18.— do 20.— najciensze. 
a 70 sztuk płótna holenderskiego po 40 łokci wiedeńskich, na koszule zh. 14.50, 15, 16, 17 najcieńsze. 
È. 
ER. 
SE 
n Z 
>= 
b 
H: 
SA 


18 do 20; 


bilefeliskiego i szwajcarskiego webowego płótna po 50—54 
k, pierwej po złr. 22, 25, 28, 32, 38, 43, 48, 52, 58, 


Ka. tziraooswq gued wyAjdo nipueq qoqo % 


Podziękowanie, 


Panu Dawidowi Rełtzesowi, urowi 
Medycyny, Chirurgji itd. za wyleczenie 


rnię z ciężkiej i niebezpiecznej słabości, doko- 
nawszy z nadawyczajną znajomością ciężką ope- 


rację, i otaczając mię przez przeciąg słabości 


rzadka pieczotowitością, a przytem bezintere 


sownie, składam publicznie muje z całego serca 


płynace podziękowanie. Oby Cię zacny Obywa- 

ln Bóg w najlepszej pomyślności utrzymał dla 

potrzebujących Twej pomocy w najdiuższe lata, 

Lwów dnia 12. maja 1872, 2316 1—1 
Józej Lipuński, 


Oświadczenie. 


Oświadczamy niniejszem, iż długów, 
któreby nasz małoletni syn Emil hra- 
bia Załuski, bądź do tychczas, bądź 
w przyszłości, pod jakiemkolwiek mia- 
nem zaciągnął, płacić nie będziemy. 

Lęów dnia 5, maja 1872 r. 

Jan hr. Załuski. 
Emilia br. Załuska. 


Messieurs Ogsterman at PolIfGTS 


de Bruxelles et Rotterdam, de passage 
à Lemberg 
Hôtel de l Europe Nr. 1. 
de fine toile de lin de Flandre, filée à 
la main. Services de table pour 12 etj 
24 personnes, 
Mouchoirs eu batiste qualite supê- 
rieure, et Soieries de premiére qualité. 
Cette maison qui a fait sa reputu- 
tion à l'étranger, en garantissant les 


viennent de taire, 


dans 
dóbalage 


2116 12—14 


Wiadomość dla Lekarzy. 


Syrop Dra Forget. 


jużywa się z najpomysie| $ 

Gp cjszym skutkiem prze- |% 
ciw kaszlom uporczywy | >R 
E m hanme A taron, kokluszowi, ne-i$ 
rwowej irytacyi naczyń płucowych i wszelkim 
cierpieniormn piersiowym. lekarze paryscy zawsze > 
z pomyślnym skutkiem go przepisują. Łyżeczka 
od kawy jest dostateczną. Dostać można w Pa- 
ryżu u Dra Chable ulica Vivienne 36, w Kra- k 
kowie ù pana I. Trauczyńskiego, we Lwowiejł 


ice-Prezes 
Kady Nadzorczej Towarzystwa  $ 
wzajemnych ubezpieczeń by 
zawiadamia członków Towarzystwa, że już 


ces. król. oficjał policji. "R 3 : ; k Pi i = i ME ł fe prze © Sj oij | - 
—-Dzioržawa, | Med. Dr, Karcz e uere demde pame ai Oo m baa ki z a SA 
m: 4 BÓJ aa : "|laka, — w Warszawie w sklad. mat. aptecz.|, szervo Zor A j 
w dobrej glebie do 300 lub ANTA morgów, ed. r. vonnaisseur éclairés de cette ville. pp. Galiego i Spiess * gS logi <sdał sZe50 Agromadzenia Ogólnego, Prezes Rady 


wraz z obszernym dworem i budynkami na 
lat 7 pod korzystnemi kondycjami od 1. lipca 
1872 do wzięcia. 2513 1—2 
Bliższa informacja u pana Ludwika Ma- 
jera w kamienicy Pola we Lwewie, lub u p. 
zyg. Swiecickiego w Stanisławowie. 


Mtanowczy sposób leczenia 


: a cja domowa od 8—9 i od 2—4 ; á + 1-1 
chorób płciowych;=wszelkielwwyrhi:| Golec © zttkacowani paejełam A da tnega a | ZB lej 
dnictwem mego „Poradnika“, którega w księgarniach i n zywam pana Jakóba do 


tów, ran syfilitycznych 
Dra. CHABLE w Paryżu rue Vivienne, bv. 


4 Skuteczność syropu 
> i ẸP H R AT | F Foślinnóta bóznierradiśt: 
du SANG 


nego przeciw liszajom 
sylilitycznym ranom, 4%- 
nieczyszczeniu krwi, tak stanowczą się okazała 
ża ją dzisiaj 60.000 listów dziękczynnych ze 
wszystkich stron świata jak najzaszczy tniej 
popiera. 2309. 1—24 


w swem daia ionin lago 
dny syrop Cytrynian 
żyzne, TŁ Gha le do 
dzis w użyciu będące, a trudne do zażyeia W 
skutkach zaś swoich wątpliwe kubeby i kopa- 
wy z rzędu lekarstw wypiera. Bądź w spryco- 
waniach, bądź wewnętrznie użyty, pokonywa z 
pewnością wszystkie nieznośne alolegliwości, 
jakiemi są: rzerzączki, upławy, osłabienie ka- 
nalu, otoki pęchorza. n p F 3 

Z powyżej wymienioneini, specylicznemi 


' h ie i A ŚĆ zeci i- 
srodkami daczy a aa i uinerainyci|ulenek, pobudza apetyt, ula- 
2a] oW preperacja . . 
Bains R maść przeciw hemoraidalna, twia trawienie, przepisuje się 


igułki wyczyniające ze krwi zarazę, 

ki We Lyowła jedynie w aptóce Piotra 
Mikolascha, w Brodach w aptece p. Kullaka, 
w Krakowie w aptece p. "Trauczyńskiego. 
W Warszawie w składach materjałów apte- 
cznycb pp. Ferd. Aug. Gallego i Ludwika Spiessa: 
w Pozuanin w apt fra Mankiewicza, 


- Bez lekarstw 


(organopatycznie) 
leczy wszelkie osłabienia sexualne i 
niemoc — metadą doświadczoną, w mie: 
szkaniu przy ulicy Sobieskiego 1. 18. 
Medr chir. i akusz. Edward Madeyski, 
lekarz homeo- i organofata dyr. zakładu 
2252 2-3  orgamop. we luwowie 


PIGIUF_EC1I 


Przyjemnego smaku ajjaki posiada sztuka lekarska; wzmacnia 


we Lwowie pod 1. 8. (nowa) w rynku 
trudniąc się przew lat 14 wyłącznie leczeniem 
chorób syfilitycznych i skórnych, i zrobiwszy, 
doświadczenia na tysiącach wypadków, wyle-| 
czam nawet zastarzałe przypadłości radykalnie, 
bez pozostawienia na przyszłość śladu we krwi, 
za pomocą metody pewnej 1 racjonalnej, — Rada 
skuteczna w wypadkach niemocy. 162 4—7 


mnie. dostać można, Cena 1 zł. "Życzącym sobie tego, mogę 
podać inny adres, pod którym przy zachowaniu  najści- 
ślejszaj dyskrecji s% mną korespondować mogą. Lekarstwa 
wyseła się na prowincję ża pobraniem pocztowe). 


: z"; 
Syrop z chiny i żelaza 
PP. GRIMAULI & C. 
apiekarzy w Paryżu. 

Jest to najsilniejszy środek toniczny, 


wyczerpane organizmy i zasila krew zu- 
bożałą, Zalecany przez najznakomitszych 
lekarzy, skutkuje przeciw bladaczce, 
wycieńczeniu, nieregularności 
perjodyczuyth odply wów, 22- 
pobiega tym gwałtownym boleściom. ż0- 
łądka, którym kobiety zwłaszcza tak 
często podlegają. Przykłada się do roz- 
woju organizmu małodych pā- 


dzieciom lymfatyczny:mi, po- 
wraca ciału świeżość i jędr- 


ność naturalną. 

Dostać można we Lwowie w składzie mat. 
aptecz. i apt. p. P., Mikolasch, i w apt. pp 
Berlinera i Ruckora. W Krakowie w obydwu 
apt. pp. J dwvauczyńskiego « W. Redyka. W 
Poznaniu w apt. Dra Mankiewicza: W Brodach 
w apt. pp. M. Kullak i Franzos, W Warszawie 
w składach mat, aptecz. pp. J. Mrozowskiego, 
Ferd. Aug. Gallego i Lud. Spiessa. 1840 20-24 


w 


g 
r 


Piękny zbiór 


Sztychów 


częściowo do zbycia. 
Wiadomość u krawca Arkamow= 
skiego, łyczaków, kamienica Jana 


Szczudłowskiego, pod- 
majstrzego mułarskiego, aby do 
3 dni rozpoczął: robotę około 
Cerkwi w Nawarji, zakontrakto 
waną na dniu 6. listopada 1871, 
ua którą zadatek pobrał, gdyż 
w przeciwnym razie na jego ra- 
chunek tęże wykończę, 

Nawarja, 13. maja 1872 
Imienieniem komitetu parafjalnego 
Ks. Paczowski, 
2312 1—1 


- "Galicy jskie Towarzystwo wyrobu 


cggie! maszynowych i przedsiębiorstwa budowli. 


przewodniczący. 


Nadzorczej hr. Adam Potocki, ciężką zło- 
żony chorobą, nadesłał na moje ręce rezy- 


gnację ze stanowiska swojego. 
Z tego więc powodu przedsięwzięty 
będzie na przyszłem Zgromadzeniu Ogólnem 
ść + . 
wybór Prezesa Rady Nadzorczej. 
kraków dnia 9. maja 1872. 


, 
t4 


BG 


y 


maszyn do şzycia Pa 
wszystkich systemów 
Wieu, 


Lichtensteg N. + 


AED SER 


E 


Piotr Giross, 


Vice-Prezes. 
EEOC EO IEAB LDO OPINAR 
C Filja 
Dyrekeyj zdrojowisk galicyjskich i czeskich 


we Lwowie, 
zaopatrzywszy swój wyłączny skład Wód mineralnych pod kontrolą i opieką 
władz sanitarnych miejscowych i komisji Balneologicznej będący w świeże tegorocznego 
czerpania 2159 4—6 
Wody minerałne naturalne krajowe i zagraniczne 
jak również wszelkiego rodzaja sołe'i Mydła do kąpiel używane , poleca takowe po cenach 
uader przystępnych. 


AA: © a - « 
„_ Wszełkia zunówienia na prowincją za zaliczką pocztową nskutecznia z całą punktnal- 
2 | i nością nb. dipp. aptekarzy i kupców przy większych zamówieniach odstępuje się rabat 


stosowny i za opakowania nie liczy 


w. a., Ściąg 
za. wypłatą 
7 Zir. A wal. austr. 

š|jako dywidendy za rok 1871 we Lwowic,. w Kasie 
Towarzystwa, w domu Tennera, przy ulicy 
Kościuszki. t | 


(kwitów tymczasowych) galicyjskiego Towarzystwa 

wyrobu cegieł maszynowych i przedsiębiorstwa i 

budowli, na które wpłacono 409, czyli po 80 zdr. 

nięty będzie począwszy od dnia 20. mają 
! 20 i 


J. Wentzi, ulica Halicka Nr. 15 nowy. 


się wybornie przoz użycie SYROPU pana RLAWN 

jedynego, jaki w tychże stabościach przez najlepszych lekarzy bywa TEES 
wanj. Skład główny u pana Dlayn, aptekarza w Paryżu, ulica du Marchó St 
Honórć, 7; w Krakowie w aptece, p. * Trauczyńskiego; we Lwowie w aptece p 
Mikolasza. 1821 16 - 16 


kanału nryno- 
wego isłabości 
zarażliwe, leczą 


Niezawodne Wylecalie 4 


słabości 


Lwów, dnia 4. maja 1872 r. 
Rada zawiadowcza. 


z roślin 
p. Cauvin aptekarza w Paryżu 
Jest to nieo- 


ceniony środek 


prosty i tani, 
a niezawodny przeciw 
najuporczywszym zu- 
twardzeniom żółci, za 
muleniu żołądka, zapa- 
SB leniu kiszek, bołeśctom 
SA zołądka, wyrzutom na 

skórnym, rewmatyż- 
mom, podagrae, brdkor 


Od 50ciu lat 
przepisywane przez 
| najznakomitszych 
lekarzy. 


Opinia 


' Potwierdzone przez 
| Akademie 

TE TAJ medyczuą w Paryżu. 
yślnią przez Akademią medy- 


plucowych. 

nikłości ciała, osłabiema | 

żołądka i ciała, skrofułów, * 

niadokrewności itd. 
zapomocą 


kondęnzowancgo 


ptepowego „mloka-końskiego Iwanowa. 


„Ten wyborny środek tłeczniczy preparuje się z dojnego mleka klaczy stepowych Kałnukó 
t Baskarów w południowej Rosji, U tych plemion, których pożywienie stanowi mier mleko s kla- 
prawie nieznane I z tego wiec wzgledu zwrócili uwagę AR ś0 


2098 8—9 


say slepowych, sa slabości płucowe 
lekaree znakomici, zachęceni przez ces. rząd rosyjaki i założyli zakłady, w których postawiona 
sobie za zadanie, dociekać rezultalów leczniezych, ate zostały uwieńczone najświetniejszemi rezul- 
tatami. Dotąd hyt ten środek przystępny tylko dla pewnej Części cierpiRcej lndzkości , jednak 
zdolnym chemikom ndało się, mleko Świeże przyrzadzić w ten sposób, że może być przechowane 
najdłużej i daje gię przewieść w najodleglejsze okolice. W ogóle ten preparat nie podlaga żadzamu 
zepsnein. 

W szczelnie zamkniętych oryginalnych słojach opatrzonych marka ochronna wrar z pree- 
pisem użycia, przettumaczonem z rosyjskiega, kosztuje ten środek po cenie 1 zł. 50 ct., za pobra- % 
niem pocztewem 1 zł. (Q ct. wraz a opakowaniem, Odaprzedajacym adatepuje się adpowiedui rabat. 

Obszerny a tego radka leczaiczegu poscła się na Žadanie bezpłatnie. 


General-Depot für Oesterreich-Ungarn und Deutschland bei 
Franz Dörr in Wien, Stadt, Backerstrasse Nr. 24. 


OTTE sf go ali zuszczytnaj 
Circus Kquestro Italianos zezy tun ZYC: ) 
44 5 gl | 7 
SIDOLI. t | LARA 
s . -" Wizykaiorja Albespeyres, — ®xutek pewny i regularny. Niezbędne dla 
; ialki 4 ekarza ktykuj z (s z 
Dziś. wielkie przedstawienie papier Al oto - Preparacja bardzo dogodna do utrzymania wizyka- 
wyższej konnej jazdy i tresury koni torji bez nieprzyjemnej woni i bez dolegliwości. 
wi regularności miesię: s l Tagi 40 lat 7 PSUŁK c AIR 
posia, cznej w wieku kryty- eczenIie © ektry CZNEe. powodzenia JE | a 
RC AW Iasutych hw.| , De med. Zakużny, który od 18. lat trudni WYCIĄG Z RAPORTU potwierdzonego jednom 
morów pochodzących. Żalety tych pigułek dają|się leczeniem elektrycznym i zakład takoweguł jczną w Paryżu. s w pom Ae 
się streścić w paru wyrazach: przywracają i|W Wiedniu przez 12 lat utrzymywał, mieszka „Kapsułki klejownte pana Raquin z latwością Bię 20 A 
utrzymują zdrowie. 1853 9—18 |obeenie we Lwowie, w rynku 1. 11 i ordynuje „Nie sprawiają nigdy w żołądku nieprzyjć A innych a 
Prawdziwe Pigutki Canvina konserwują się|tak allopatycznie jak elektrycznnie, codzienniejAmi odbijania , ag HE miejsce zwykle przy trawieniu wsze ycu preparacyj 
bez uszkodenia czas bardzo długi. Wynalazca Sasa 12 inni one sony. A i kopaiwy a ZA PA i : też kapsułki pozostały bez pomy 
i towuj i „eczenie elektryczne żadn ów nie spra- Nig by też k J 
ME nh Robi Pay nia zag y T abeślnego skutku. Dwa flakoniki są dostateczne w najuporczy wszych wypadkach.“ 
Znajdują się we Lwowie w aptece 
pana Mikolasch; w Krakowie w 
aptece pana J. Trauczyńskiego ; 


wia i najskutelzniejszym jest środkiem na 8 
merwy t osłabienie tak catego organizmu ja- 
ko i pojedyńczych organów, szczególnie gołą- 
dka i genštauliów; na blednicę, bicie serca, 
astmę, irritacje spinalne, varaliże; na reu- 


U wynalazcy w Paryżu na ulicy Faubourg St. Danis, 18 1450. ; 
olasch, w Brodach w aptece p. Kullak i w Krakowie 


We Iwowie w aptece p, Mik 


w aptece p. Trauczyńskiego. 


WW EKotowie 


pod Brzeżanami, do nabycią 


200 korcy kartofel 
ładnych i zdrowych, po 3 zły. 25 ct. 


w Brodach w aptece pana Kullak s|matyzm i gośćcowe słabości, ua ból głowy, 
w Warszawie w składach / materjałów 
aptecznych pP- Ferd. Aug. Gallego 
i Ludwika Spiessa. 


migrenę i wszystkie bole nerwowe i kurczowe, 
na słabości hemoroidalne i szkrofuliczne, na 
słaby słuch i głuchotę a osobliwie ua słabe 
oczy i siepotę ete. "o" 2201 5 -6 


Na mocy uchwały Walnego Zebrania Spólki, Bniński Chlapowski, Plater 
% Cemp., odbytego w Poznaniu 24, kwietnia b. r. postanowioną została 


nowa emissja 7500 akcyj po 200 tal. 


z wpłatą 40 od sta i z ograniczeniem, iż późniejsze wpłaty tylko 


w odstępach sześciomiesięcznych po 20 od sta 
nastąpić mogą. 


Wypuszczamy 2.500 akeyi Spółki naszej, 
jako pierwszą część powyższej emissji 1 Wzywamy Szanownych Akcjonarjuszy uaszych, którzyby 
chcieli korzystać z prawa im służącego do odebrania za każdą posiadaną akcję, nowej akcji 
sal Paris‘ 
ażeby aż do dnia 20. czerwca r. b. jako ostatniego terminu, wnieśli do kasy Spólki 


za każdą akcję 80 tal., a równocześnie akcje do odstęplowania nam przedstawili i kwity tym- 
czasowe odebrali, i i 
Wpłaty na nowe akcje i złożenie starych celem ich odstęplowania również i wydawanie 
kwitów tymczasowych załatwiać będą : - 
w Poananiu w biórze Spólki, 
w Berlinie pp. G. Miller & Comp. 
w Wrocławiu Wrocławski Bank Dyskontowy, 
Friedenthal & Comp., 
Toruniu pp. Donimirski, Kalkstein, Łyskawski & Comp., 
w Warszawie p. Leopold Kronenberg, 
w Krakowie p. Antoni Heleel, r 
we Lwowie Galicyjski Bank krajowy, 
we Wilnie J. H. Heymann & Comp. 
Poznań dnia 24. kwietnia 1872. 


Rada Nadzorcza Spółki 
Bniński, Chłapowski. Plater & Comp, 
| A» Graeve przewodnie 


k 


2189 2- 3 


w 


zący, 


2214 3—3 


We Lwowie do nabycia w apt. pod węg. koroną J. Piepesa. 
2308 1—32 r 4y ASP Eao : 


Towarzystwo akcyjne fabryki papieru w Czerlanach. 


UOR 


Dyrekcja ma zaszezyt w myśl $. 46 statutów zaprosić Panów Akcjonarjuszów na 


nadzwyczajne walne zoromadzenie, 


które się odbędzie 
dnia 12. czerwca 1872 o godzinie Il. przed południem 
w kancelarji Towarzystwa pod Nr. 12 przy ulicy Czarneckiego. 


Przedmioty, mające przyjść pod obrady i uchwały zgromadzenia są następnjące : 
1. Zatwierdzenie układu zawartego z Anglo-Austryjackim bankiem. 

2. Zmiana instrukcji dla komisji likwidacyjnej. 

3. Wybór likwidatorów. mz 
PP. akcjonarjusze. mający prawo głosowania, raczą swe akcje złożyć najdalej do 4. czerwca 1872 


w galic. banku hipotecznym we Lwowie ($. 47). | 
Poświadczenie na złożenie akcyj, służy za legitymacje ($. 48). 


2284 3 —3 


Dyrekcja. 


Pierwsza węgiersko- galicyjska kolej żelazna. 
Obwieszczenie. 
Niżej podpisana Dyrekcja ma zaszczyt podać do publi- 
cznej wiadomości, że na przestrzeni między 
Przemyślem a Chyrowem 
ruch osobowy, jakoteż pakunków i przesyłek pospie- 
sznych z dniem 13. maja 1872 otwartym Zostaje, 


Wiedeń, w maju 1872. 
Dyrekcja. 


2302 2—3 


Wyo lawca i właściciel Jan Dobrzański. 


Redaktor odpowiedzialny Platon Kostecki. 


Z drukarni „Gazety Narodowej“ pod zarządem A. Skerla. 


